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KURJER WILEŃSKI
Poważne kłopoty Edwarda VIII z ożenkiem

G r o ź b o  k o n f l i k t u  k o n & c y t u c ą g j n e ą g a

Abdykacja czy małżeństwo

Król E dw ard VIII.

LONDYN* (1‘afj. Kryzys konstytucyjny wy
n ik ły wskutek zamiarów małżeńskich króla wy 
mohij* wSrotl społeczeństwa du /r wrażenie. 
Hpruv i; t« omawia si< z  ożywieniem .

Król Edwuni pa wczorajszej rozmowie z 
jp r n ii  rem odjeehał na noc, jak i w dniach 
poprzednich do swej po.siadfuści zamiejskiej, 
to n  Be!vcdere- położonej niedaleko Windsoru. 
O sis rano król nie powrócił tfu Londynu, lecz 
t r e n  ił  do siebie trzech ważnych cutoukow «*w > 
n i króUw-kieao mjr. Ulieka Aleksandra, Skarb 
•lika Pierś Leg ha. adiutanta osobistego oraz sir 
Iw dirrja Thomasa, długoletniego ' pry ważnego 
sekretarza króla, gdy b] 1 on księciem Walii.

W  k a ł« rt-  p o lity czn y ch  u w a ża ją  za  m ożliw e, 
U m iędzy  a  g a h m e lem  Z ostan ie  osiąJ-
n ię ty  k o m p ro m is , w m ysi k tu reg o  k ró l pusiub l 
p  S im p -m i. ale / .rzekn ie  s ię  «11« ew en tu a ln eg o  
n o to m s łw a  p raw  az ted z iczn y ch  d o  tro n u .

Sazely popt.ludn.owe, które zamieszcza ja 
po raz pierwsey wielkie fotografie p, Wally 
Simpsoii sa lozchw ytyw ene i znaczric zwiększy 
iy  sw oje nakłady.

iPAKYŻ, (Pat). Dzicnlki paryskie obszernie 
wmawiają w depcszacn koodyńskich korespon
dentów kryzys konstytucyjny, jaki przeżywr 
obecnie Anglia.

„Pet, 'arisie.i zapytuje, czy konflikt, któ 
r j  pow >tat od kilku dni. wszedł już w fazę 
decydując*). Czy rzeczywiście jest on tak ostry, 
lż  Bckiwin roizy itry wal ewentualność ustąpię- 
o ia  rządu.

„Eebo de Parisu mówi o możliwości odm  
rien la  koronacji, Dziennik przypomina stano 
wtok > b ż liu in  Bradfwrdu, który uważa, iż ko 
nm acja jest aktem ściśle określonym, którego 
ale m ożni zmieniać Na przeszkodzi* do mał
żeństw*. król i stoją dwie sprawy: jako pro 
l i s b o t  nie może on ożenić się k katoliczką, 
a drugiej strony kościół anglikański może od 
Jlówić sw ego błogosławieństwa jedneaiu z  rotę 
wiedzionych mmzonkow oraz komunii. Kuidd- 
ia  jest warankiem koronacji królewskiej. —  

Dziennik podkreśla, iż w Londyutc mówią nie 
tylko o m ożliwości kryzysu ministerialnego, 
a le  i  o  jeszcze dalej idących konsekwencjach.

Prami francuska duże znaczenie przywiązu 
je do wczorajszych posiedzeń rady ministrów, 
zwracając uwagę, iż jedno z nich odbyło się 
po wizycie, jaką premie' Baldwin złożył kró 
lowl.

RZ \i> m i : c u c i :  n a k a z ie  s k ł a d a ć  
DEKLARACJI.

LONDYN, (PAT). — Kryzys konstytucyjny 
a le  uległ jeszcze wyjaśnieniu. Dzis po południu 
ipodz waiio się. że oremiec Baldwiu złoży dek 
larację w Izbie Gmin i dlatego Izba wciresnynt 
popołudniem, gdi tradycyjnym zwyczajem pot
łow ić składali Interpelacje, byia szczelnie za
pełniona ,  i.1.;

Gdy w pewnej chwili powstał premier Bald 
win. aby odpowiedzieć ua interpelację, skieco 
waną pod jegfl adresem przez jedmy** z pos
łów , Izba zgotowała długoUwułi i na wszyst 
kich lawach podzielen i owację. W tej owacji 
dopi.tr/cć się można byio aprobaty lizbj dla kip  
ków I stanowiska premiera w sprawi*, aktuak 
siego kryicysn.

Na zapytanie przy wodcy opozycji posła 
Attlee, premier udzielił bardzo stanowczej od 
pow.edzi, z  której wynikało, że w danej chwi 
U kryzys konstytucyjny formalnie jeszcze nie 
powstał I że w dniu dzisiejszym nie złoży or 
jeszcze oświadczenia. Zostało to powstzechnU 
zrozumiane, że deklaracja rządu nastąpi w pią 
lek.

LONDYN, (PAT). — I zup*i .iając po przed 
nie krótkie informacje, korespondent PAT. po 
daje nustępujące i*statn iew iadom ości o  prze 
biegu kryzysu konslytucyjnegn: król Edward
nawrócił do Londynu o  gudz. 20 i natychmiast 
potem w patacu Buckingham odbył z Li.iten. 
ks. Yorku bILskp gon/lnuą rozmowę. Około go  
dżiny 21 przybył tle pałacu premier im « n n  i 
rozpaezę ‘ ,1 się konferencja króla, los. Yorku i 
premiera, ktura trwała blisko dwie gcdsriny.

Oświadczeni,.- rządu złożone ma być po uz
godnieniu sianowiski. w sprawie kryzysu Kon 
stylucyjnegc z  rządami óoniiniow Ustalenie te 
go zgodnego sta iow iska potrwać może kilka 
dni.

LONDYN, (PAT). — Możliwości rozwiąza
n i  kryzysu konstytucyjnego są następujące:

1. Król zdccydowuć się może na niafżeńst 
wo wbrew siarow iskn, najętemu prz* z rząo- 
W  tym wypadku premier Bablwin niewątpll 
w ie podałby się du dymisji I nastąpiłaby cezy 
gnacja całego gabinetu. Król muglby się wów 
czas zwrócić do Badem  opozycji (Kisła Altlee 
o  ula orzenie rządu l.aboiit* Pnrty, ale jest .na 
tu prawdopodobnym, aby poseł Altlee tej misji 
się podjął. Król możz polecić utworzeni* rzj 
du równk-ż szefowi opozycji liberalnej pusto 
wij Sinclairowi, ale rząd p iil jego egidą nie 
miałby już napewi o  żadnych szans, wreszcie 
król może nawet polecić utwrw.zenie rządu któ 
remukoiwiei z przywódców politycznych, ale  
prza Lloyd Georgcm, który potmbno króia po 
pieca ale znajduj*- się oh* nie na Jamajce, wat 
pliwe Jest, aby ktokolwiek inny podjął się tej 
misji. Dlatego te* to pierwsze rozwiązanie jest 
mato .prawdopodobne,

2. Król ustąpić n w e  pod naciskiem pai .i 
mentn i zrezygnować z małżeństwa, poddając 
się woli rządu. W tym wypadku kryzys prze

minąłby odrazu i wszystko pozostaje po slarr 
mu.

3. Król adecyńować stę może na abdykac 
ję, oddając tron swemu brąlu, ks. Yorku, jako 
powołanemu następcy. Tracąc tytuł króla, za 
chowałby jednak przywiązany do niego o*obi 
ście i nadany mu w swoim  czasie specjalnym  
reskryptem królewskim tytuł księcia: Korur alii. 
YV razie p oślu b ien i, po abdykacji, nintionku 
króla zostałaby księżną Kornwalii.

W  każdym razie, według konstytucji brytyj 
sklej, niewątpliwe .jest. że król w jakiejkolwiek 
sprawie, posiadającej znaczenie publiczne mnsi 
postępować w myśl zaleceń swoich ministrów. 
Jeżeli zaś nie, może przyjąć ich zaiecen. to po 
zostaje mu tylko udzielenie acudowi dymisji 
i powołanie rnwego rządu lub abdykacja.

Akt abdykacji króla nic może się odbyć 
drogą wyrażonej przez niego woli lub wskutek 
jego joliio.-dn niiefn aktu. Król może ahdyko- 
wać tylko *a zgoda parlamentu, a mytnowieie 
obu Izb: Izby gintn i izby lordów. Abdykacja 
wymaga poza ty ni zgody nie tylko parlamentu 
brytyjskiej! i ale także pai lamentów uominlai 
nyeh w myśl statutu westminsterskiego r. 1931 
który ustalił stosunek konstytucyjny dominiów  
do rządu ma*ierz.ystegc.. Z tego względu nto/li 
we jest, że w juzu abdykacji, wyjaśnienie syiu  
acji ulcgi.ii paronn iiOwej z-włoce, zanim przepru 
wodzone zostanie uzgi dnienie strony formalnej 
aktu abdykacji pomiędzy rządem dominiów i 
rządem brytyjskim.

OłtltADY .
LDNDYN, (PAT), —  Wydział wykonawczy 

frakcji Labour Party w parlamencie odbyi wie 
csąorem dłuższą naradę, na której poslanowio 
r*o, że wobec braku oświadczenia rządowego o 
zagadnieniu konstytucyjnym, frakcja nie może 
powziąć żadnych decyzyj.

Sejm zbierze się 15 i 22 b. m.
W Alt.HZ \W A  (Pat). N astępne posiedzenie pJe 

nanue sejmu oulbędtz że się praiwdopoJcilitnię ok. 15 
bni P m arszahtk Sejmu Car -prosił wszyst.. cii 
przew odniczących kom isyj aby przygotowali, 
projekty  ustaw  wnic-sionycJi prwez rząd w tym 
r(,k,r r/inaczinie wcześniej niż . w poprzednich se 
sjach.

To weześM-CjSze wniesienie szeregu projektów

ustaw  ile Sejm u przez rząd  jest dla kom isyj sej 
now ych  ogrom nym  ułatw ieniem  w pracy, gdyż 
kom isje te mogą odrazo  przystąpię, do ro zp t 
'1 rżenia projektów  i przygotow ania i-c i i na p o se  
dze-niacli plenarnych.

W, okresie pmzed Bożym Narodzeniem  ma. od 
być się jeszcze drtgfio posiedzenie p lenarne Sej 
mu, przypuszczalnie jeszcze o ko to 22 hm.

Przewodniczący Komisyj Sejmowych 
i referenci preliminarza budżetowego
WARSZAWA, (PAT). — Dzis o obyty się po 

I a.edzenia poszczególnymi ko-misyj sejm owych, 
n a  k tó rych  ukonstytuow ały się prezydia tych 
kom isyj. 1

W komisji spraw *agi- przew owodniczącym  
i został w icem arszałek Schadzcl. j

Kon. -.ja zdrowia w ybrała na  przew odniczą 
ct-go pos. Krawczyńskiego j

Wi kom isji wojskowej przew odniczącym  zo- 
I s ta ł w icem arszałek Mmdziń-iki. j
I W komisji skarbowej w ybrano na przewód 

niczącego pos. swia-topełk Mirskicgo, na w ice
przew odniczącego pos Jozanisa

Komisja regulaminowa: przew odn iczący  jk>s. 
Ilrzęk-O.siński.

K om isja .o ln a . przew odn. pos Kiclak 
K om isja przem -bam ll.: przew odu pos. So

wiński.
Komisja ośw iatow a- przew odn. pos. Poch- 

m arski
Komisja pracy: przewodn. pos M adeyski 
Komisja prawnicza: przewodn. w iceniarsz

Pod oski.
Na posiedzeniu ukonsty tuow ała się jednocze

śn ie  podkom isja  do spraw  obligacyjnych w i 
składzie pp Podoski, Stoda, O lszewski i Gauze.

Komisja komunikacyjna: przewodu, pos.
S larzak, w iceprzew odn. pos. W ieJhorski.

Kr.tmisja ailni sam orządow a: przew odn. pos. 
Duch.

W e w szystkich tych kom isjach dokonano 
jednocześnie przydziału referatów

Na posiedzeniu popołudniow ym  kom isji bu 
dżetow ej przydzielono referaty  prelim inarza

budż. na r. 1937 —38.
Prezydent Rzeczypospolitej — pos. W ójcie- 

cnow ski, Sejm —  pos. Dhigosz, Senat — pos. 
Długosz, K on 'ro la Państw ow a — pos. Śląski, 
P rezydium  Rady Min. — pos. W ojciechow ski. 
Min Spr. Zagr. —  pos. W alewski, Min. "ipraw 
W ojsk. pos. S tarzak, Min. Spr. W ewn. — pos. 
S troński, Min. Skarbu —  pos. llo łyńsk i, Mono 
pole — pos. H ultcn-Czapski, Min Spraw iedl. 
pos. Sioda, Min. Przein. i lland lu  pos. Sowiń 
ski, Min. K om unikacji —  poseł Sikorski, Min 
Roin. i Ref. Roln. — pos. K am iński, Min. WR 
i OP. —■ pos. Poclim arski, Min. Op. Społ. — 
jioseł Tom aszkiewicz, Min. Poczt i Telegr. — 
pos. Pacbolczy-k, E m erytury i Z aopatrzenia — 
pos. O stafin, Renty Inw alidzkie — pos. W ag 
ner, Długi Państw ow e — pos. Hutten-Czapski.

Referat generalny o  prelim inarzu budżeto 
wym i o ustaw ie skarbow ej o trzym ał — pos. 
Duch

Prem ier Baldwin.

P. Simpson
Pani Simpsori, k tó rą  k ról lidiward VIII my 

pragnie poślubić, jest A m erykanką. Bessie Vim 
field, prim o vo>to nami Spencer, secundo ro to  
pani Sinipsoi!, liczy obecnie -11 ia t Urodziła się 
o-ia w BaOtiiimore i pochodź-, ze znanej rodziny 
P a it.-morskiej. Ojciec je j spokrew niony był 7 jed 
nym  z gimbernatorów sl;i*iu M a rw a ,id, który  no 
sił to sarno nazwisko.

W r> 191 o Hicząca lud 20 W ally — jak ją  na 
zyiwa-ją w groi-ńe pivyj.iiciół — •poślubiła w Bal 
tiimore młodego porucznika lot lika Spencera, 
przydzieSoncgo do amerykańskicij ina-m , ,rk i wo 
jennej. M atżeńsiwo to jednak n ie było „zczęśli 
we i w r. 1923 ullegfo rcBwiąz.wiMi, )’ani Hpen 
cer jako- kozwenlka w yjechała do I uro,py i w 
ar. 1923 poi/.nata v, Lotidynie znanego w kołach 
tow arzyskich E rnesta S’nip sen a, b. oficera gw ar 
dii angielskiej, :ibsohviuihi am erykańskiego m i  
wensyłetu w lla rw a id t, który by ł m aklerem  na 
giołdzią zbożowej. Simpson rozw iódł się i w 
r 1928 poślub ił ówcz isną pan ią  Spencer

7, księciem W alii p. S mpson. zetknęła, się ro  
raz  pi er. wszy przed 3-ina taty. Małżeństwo z Er 
nest* ,m Sri:,so io-in  mlegio rozwiązaiiiiu przed 
m iesiącem , dn 27 nażdziernika w Ipswich, ale 
wedf-iig amgiolskiego ustaw odaw stw a rozwodowe 
go zaitwierd,renie rozwodu następuje po 6 rnie 
siącach. W etiiwilii checnej wwc król E itw ard 
nie może jeszcze poślubić pn.nt .S'impson. Bliska 
przyjaźń z królem  trw ała j-nrż przeszło dwą :a 
ta W ally Simpson ucho,dl/i za C zaru jącą i dow  
ciipy.ą kometę, o w-wliikich zaletach tow arzyskich. 
Jest ona przysto jną niewysotką, i sm ukłą b runet 
ką, zawsze doskonale ub raną . Z obu m ałżeństw  
par.i Sim pson nie posiada dzieci.

Gen. S&snkowski
na auditncji u P. Prełyoenta 

R. P.
WARSZAWA (Pat!. Par. Pu-zyd, n t R P. 

p rzy jął dz s ia j po ]>otudriiu inspektora arm ii g. 
Kaz ijnięr z a, S-os nkow sik icg o.

sowieci! w K(ivoia 
o d l zed }  do  M o s » ? y

KYGA (Pait). Z I o w -*  do/ioszą- D ługoletni 
poseł sow.ecki w Kownie Karski odwołamy ro  
stnt d-o Mo,sk\vv na stanowisko dy n  która w “ 
działu zncłnrdnicgo kom isariatu  spraw  zagranic? 
nvcb.

Otwarcie bibliotek
i  przystąpienie do egzaminów ra U.S.B.

W czwaj obradował Senat 1'SIl. w 
Wilnie. Senat nie uznał na razie za k m  
liwe [rttwzi^cir decyzji o otwarciu Uni 
wersytetn, zżipadła jedynie uchwala OT 
Wa IU.IA Z DNIEM DZISIEJSZYM Iii

1IŁIOTEK l MWEIi SYTFCKICII ORAZ 
I ROZPCK.ZSĄ.IA EGZAMINÓW7.

Kiedy nastąpi otwarcie l  niwersyte* 
tu — pozostało nadal nic wyjaśniane.



„K Lli-JLU 4’ z  d n ia  -I j j łud ji ia  1 r.

Walki w Madrycie
SEWILLA (Pał). Radiostacja pow

stańcza komunik uje. żc wojska powstań 
cze przeszły Vv Astui ii do kontrofeiizj- 
wy, zadaj:|C ciężkie straty przeciw niko 
wi.

IVa froncie madryckim stracono trzy 
samoloty rządowe, pod Tahuera dalsze 
trzy, zaś dwa spłonęły w (>nndix. IM. Ro 
odilla nadal jest oblegana. Wczoraj woj 
oka powstańcze zdobyły fi czołgow.

Lotnietwo jHtwstaiicze iniensycnie  
bombardowało dzielnicę Guartro Ca..ii 
nos oraz okolice dzielnicy uuiwersytec 
kiej.

Lotnictwo rządowe bombardowało 
miejscowości Leganes i \argas. Pod 
czas bitwy pod Pozuclo został zabity 
Nit*niiot\, dowódca niemieckiego batalio 
nu ..antyfaszystowskiego4*, wchodzące
go w skład oddziału międzynarodowe
g o

Powstaftcy zaooyli 9 tankfiw  
proaukc|i sawierktPl

M TILLA (Pat). General Qucipo de l.lano  
w przemówieniu, wygłoszonym przez rudi.ą, 
oświadczył, że podczas wczorajszych siarć pou 
Madrytem pnwsiańcy zdopyli fl tanków pi nluk  
cjl sowieckiej.

Na odcinku Piuzuebi posunięto .sit; o  3 km 
waprzód. Kolumna wojsk powstańczych, która 
wyruszyła z Carabaueiiel osiągnęła brzegi rze 
k i Manzanares. Na odcinku 1'into Valedeinoro 
odparto atak wojsk rządowych Samoloty po w 
stańcar homtYirdnwyły wczoraj .stolice o gnt Iz. 
9 Tan. W kilku miejscach nad miastem ukuza 
1} się slupy dymu, świadczące o powstaniu poza 
rów .

Chaos banknotowy w Hiszpanii
W AGENCJA, Itajaiw nk u rzędow y o g łasza  de 

k re t  w p ro w ad za jący  zakaz o b ieg u  b a n k n o t ów 
h iszp ań sk ich , o stem p lo w an y ch  przez p o w s ta ń 
ców. T enże 'dekret p rzew id u je  s inkcje  w s to 
su n k u  do [posiadaczy lak ch ban k n o tó w .

Jak  w iad o m o  p o w stań cy  ze sw ej s tro n y  o g 
łosili, .że n ic u, na ja  bankno tów  rząd u  m a d ry c 
k iego  w y d an y ch  po '.w lsiu hu  .po-wsłaria, .

Gen. Franco przygotowuje atok morski

Król Rumuński
przyoądzle do Polski 

w styczniu
u l ik  ARESZT, (PA1). — Kota urzędow e pot 

wuerdzają w iadomość, żc król K arol wyjedzie 
do W arszaw y z oficjalną w izytą w końcu slycz 
ma.

Prasa rum uńska p tw ierdza doniesienie, ża 
p rz i jazd króla Karola do W arszaw y nastąpi po 
rew izycie, k tó rą  min Lierk złoży min Antom- 
sca w llukareszcie.

Sze f  s z i a o u  g ó r n e g o  Rumuni i  
przybędz ie  z w i z y i ą  do  Po lsk i
W A Rs/W A  ,, 1 11 W  najbliższym  czasie

jeszoze w pierw szej połowie grudnia spodziewa 
Tiy jest przyjazd do Pofekl szefa sztabu głów
nego rum uńskiego gc'Krala. dywizji, inspektora 
a rm ii Sumsonovtri. Przybędzie on do Polski [ 
na zaproszenie .polskie go śzofa s /ta lc i gt ów mig o 
gen. ^ ‘achiewieza.

LONDYN (Pat). Agencja Havasa do 
misi: rzan powstańczy w lturgos zawia 
doinił rząd brytyjski, żc w okresie przed 
15 grudnia nastąpią ataki dzienne i noc 
ne na wybrzeże hiszpańskie między przy 
lądkiem San Antonii# i Marbella, na za

chód od Malagi, i źe bydo ostrzeliwane 
wszystkie okręty mające, pozór nieprzy 
jacielskieh.

Rząd w Rurgus zawiadamia równo
cześnie, że w' tej części wybrzeża zosta 
ły założone miny.

Posiłki niemieckie dla powstańców
LONDYN (Pat). „Daily Telcgraipli1 donosi od 

sw igo korespond-i nil.a w G ibraltarze o w '-lądowa 
liiu dalszych grup .s i n n a  a W Km-łyksie i Se 
willi, .jąiko posiillków cliła gen. l-Tasico W edług 
inform acji dn-e.il ulika., o tw arcie przyznają taim, 
że w najbliższej przyszłości. Hczfba posiłków nic 
micckich m aże w zrosnąć do 2(M,u lys. Posiłki 
te, wcielone będą do  szeregów powstańczych 

Niemi y którzy już są w SewiUi, otrzym ać 
m ii#  dokładne aslruikiye, jak  się odnosić do lu 
dngści cyw ilnej i z widoczniyni zadowoleniom I 
odpow iadają  na udzielanie im zewsząd pow iła I 
u.u |)rż .z .podnoszenie rąk. Wszyscy Niemcy vv\

raźn-ie rachow aniem  swym zdradzają  -z.awodo 
wy ;li wojskowych, i

W ar',; usmaiwione przed holelem w Sewilli, 
gdzie mieści się jedna z głównych kw ater nic 
n iieck fil, tsą według diziemnikai, nicmiocke, mi 
mo żc noszą muinicliiirj lii»z:paiiskie. Zmiana war 
ty odbyw a się na sposób niem iecki i żołnierze 
m aszerują pruskimi krukiem z wyrzucaniem nóg 
K uchnie połowo m ają być w yrobu niem ieckie 
go. Zw-raua również uwagę wielka liczba zimoto 
ryzow anych jednostek itiraniisportowyrii. lik spoi 
ci niem ieccy m ają  być zatrudnieni pozy pracach 
nad urządzeniem  obrony Sewilli

Zmiana na stanowiskach dyrektora 
i wicedyrektora kolei w Krakowie

Konsekwenc|& ostatnich Katastrof kolejowych
WARSZAWA (Pal). V\ dniu dzisiejszym p. i 

m inister kom unikacji m ianow ał dyrektorem  ko 
lei państwowy,di Av Krakowie Łnż. Ignacego 
C zerrow skiogo, dolydhcząsowe-go dyrektora ko 
lei państwowych w Rnd-omiu.

Jedinocześnie w icedyrektoram i Ikofei rpańst 
wowych w Kraków ie -.zostali m ianow ani: niż. 
\d am  Kmita, dotychczasow y naczolnik służby 
ruchu w dyrcikcji poiztianskiej o raz  nvgr. Józef 
PospicMl. dollydliezasizwy wicedyrek-tc-r kolei

państwowych iw Poznaniu.

Zarazom ze swych stanow isk zostali usunie 
ci dolychczasow y dyrek tor kolei państw ow ych 
w Krakowie któ. W ołkanow ski o raz  wieedy-ek 
lor dr. Kałuski.

Jak  się dow iadujem y, zmiany powyższe po 
zostają w z wiązko z osiaim mi i katastrofam i, ja  
kie miały miejsce n a  terenie dyrekcji krakow
ski «i.

Polska odpowiedź
na zerwanie przez Rzeszę 

klauzul dróg wonnych
WAKSZ.aW.Y (Pat) D nia 3 g rudn ia  bt pod 

sćkreianz slainu w  ni-iiisterslwie spraw  zagranicz 
nycli ip. Jan  Srem bek wręczył charge d affaires 
Pizeszy Niemieckiej p. von Wuolili.sch notę, za 
ścierającą od[K>wie-lż na molę rządu niem ieckie 
go z dnia 14 listopada, izaw Lerającą w ,}w>wledze 
n ie  k'laiuzuil traklaliu w-ersalskiesgo, -ustanawiają 
cyelii eżym mi-ędzy-iarudowy na; drogach wod 
i rydli, zraódiującyUi się na tery lorium  Ni-emiec-

W  odipciw icilzi swej r /ą d  polsk i p rzy jm ując 
do w iadomoisei ośw iadczenie rządu Rzeszy, że 
slaai faklyczmy naw igacji na  drogach wodnych, 
znajdujących się n a  iterytonium niemiecikim. po 
siadający:, li znn.cze.iMe m iędzynarodow e nie uteg 
nie zm ianie, wyraził ubólewuiiie, że rząd nie
m iecki obrał drogę jednostronnego wypowiedze 
tiia  umowy miedzymat odow-ej.

Rząd polski sliwierdza dalej, że z chwilą de 
eyzji niem ieckiej co do ueliylenia reżym u mię 
dzy-narodowego dila system u wodnego Odry, po 
stanow ienia  tralkiaóowe ustn-iaw iające zasadę 
koulro!; międ,z; naro  lowej ii-ad drogam i wodny 
m i polskim i, na.eżącym i do  -tego system u ipso 
1'neto siląją. się bezprzedm iotowe.

Rzęd polski zakończył notę stwierdzeniem , 
iż rozminie notę niem iecką jako  oltwarcie moż 
mości rokow ań co do ustanow ienia regulam inu 
-dla wróg wodnyctli niemiedkicSi k tóre będą uzna 
lic przez obie strony  za m ające .znaczenie mię 
dzynaroIow  e.

Kara śmierci
za wypadek ssmbrhnoowy
MOSKWA. (Pat). T rybunat w ojenny mon • 

kicwsklego okręgu  w ojskow egi skazał szo fera  
•■ueuiiri, k tóry , będąe w .stiinii nietrzeźw ym , pc  
ra ą ił  8 praeehodniów , .  'i  zabll, — aa  k arę  
•Śmierci przez rozstrzelanie

G cradin. k tó ry  napoi!: szoiera  Jacuna, n  
s ta l skazany  no 1U lut więzienia.

O b r a e S y  S e n a t u
WARSZAWA, (Pal). D.z ś o godlz. 11 rano 

odbyto się .plenarne posiedzenie , Senalu, poa 
Asięcone w yborom  kom isji oraz prezesa i wice 
pirezesów sądu majszalkows.kie.go, jalk również 
rzecznika i zasłę-pc^rzi-cznfkiK

\Y' łowach rządowycJi zasiedli człemkowie gu 
bimolu 7. p. -premierem gen. Sław aj N lładkow - 
skini pu czele.

Na w stępie posiedzi tri a unarszaleik 'Prjrstor 
[Midał do w indconośc , izby szereg koin-uniikailów, 
po czym przed przystąpieniem  d o  porządku 
dziennego udziólil głosu p. pi-ezesowi rady m n i  
slrów gen. .Sławoj Składkow skicm u.

1* ł> .H E M fł:R  O Ś W IA D C Z Y Ł  C O  
NASTĘPUJE:

V ysoki Senacie! \ \  iłu jąc W ysoką Izbę, zeb 
ran ą  na sesję  zw yczajną nic zamierz,am wygła 
s z jć  dłuższego przem ów ienia. Przypuszczam , że 
w ciągu sesji n iejednokro tn ie  jeszcze znajdrte  
m y -sposobność do w ym iany myśli i skrzyżow a 
nia naszych przekonań i zam iarów . Dlategjo 
chciałem , życzsc owoctinycli obrad  W y n k ie j 
Izbie, notecić ty lko  speeju lnej opiece W ysokiej 
Izbic łiO ustaw , k tóre  mam zaszczyt wnieść do 
c iał parlam en tarnych  Chodzi mi o  to . -że te  u l

Inauguracja sesji zwyczajnej Sejmu

Pod przew lduiciwcin ]). m arszałka tiara, odbyło  się inauguracy jne posiedzenie .Sejmu Rzeczy- , 
pospoli-lej. zwołanego przez 1*. P rezydenta R z p l l i j  lin zwyrzajna. sesję jes-enną, poświęconą 
rozpatiTęniu budżelu  |iaiislw a. Na posiedzeniu tyto Prezes Rudy Min. gen. Sławoj-Si ładkow  
ski wygłosił przem ówienie, pośw ięcone sy tuacji politycznej i  ogólnej k ra ju , z a ś  p. w icepre
m ier min. Skarbu i-nż. Kwiatkow ski w obszernym  e\.pose scharaii.eryzow ał syluację gospo
darcze państwa. Ziljęrie nasze przedstaw ia w idok  ogólny planernyeli obrad  Sajnu i podczas

•przemósyienia szefa rządu.

staw y są  ba rd .ri ważne, są  obszerne i piosil 
bym bardzo  aby mogły być w ciągu te j sesji 
przeliiczowaiie i wejść w życie (oklaski).

Po przemów k-nia p. .prenii.c-ra m arszałek Pry 
sto r ..-akomiuiiiikował, że dysku.sję mad ośw iad
czeniam i patia prem iera i wiś-cr-prem-era K w iat
kowskiego o-Jktaóa do  następnego posiedzenia, 
o  którego tcrauUiie będą panow ie sena-liwoiwle 
osobno po-windo-mien.1

MARSZAŁEK ERYSTOR 0  OROW IĄZ 
KACU SENATORÓW.

R ozpoczynając d rugą  sesje .zwyczajną w o- 
becnej kadencji, prag-ię —  -mówił m aisz  otok —- 
nwrócić się do panów  .sc-nat-orów *  «|pel«m pod  
jęcia, jaknajgorl lwiej wszystlkidi zadań, jakie 
na scimt Rzplitej nakłada .konstytucja.

Jc-sleśmy izbą ii-stuwUKiaw-eza — inów ił pa-i 
marszałek —. k tóra ma z.a zadaiiiie roz.patiywa- 
n-ie projekt ów ustaw, ueJiwalo.nyeJi iprzei. sejm . 
Ma w nosić dośw iadczenie i spokój sądu, 
szczególnie, że podcjmiuje udhwały -w oliw  iii, 
gdy w opinii w yraźnie zarysow ane są  już. s-tarno 
w.iska a  gorączka -towarzysząca zwykle .załatwia 
niu spraw rwaiżnyoh przez ciała  .zliiorowe - Jest 
już n ie  jatko tpo kryzysie. VS ipracy naszej obser 
wucja prac sejm ow ych i głosów poważmej opi 
nij putilicznej jest czynnik.eln mCzJięduym.

Po om ów ieniu chairakterii p rac  pp. senato 
rów w  kom isjach p. .marszałek zaznaczył,, rż aie 
w ątpi, że wszyscy ,pip. senatorowie- w- m iarę  swo 
wiłi sił pracow ać bę,dą by celowość i [po,ziom 
pracy ustaw odaw czej podmosić1.

Następ*i-ic p. m ars 7. a ło i P.rysto-r podikrcśht, 
że poóiodr-onia kom isyjne w»nny być z reguły 
zebraniam i d la  p rzestudiow ania problem ów , po 
siedzenia |ńcnanve zaś są w yjścem  na zewnątrz, 
to  też zab ieran ie  głosu na  .plenum m usi być wy 
tukiem  głębszego pitzesliudiowauia danego 7,a- 
g.ndiiieni.-i ,i ibairdziej przem yślanej, bo z w oli od 
działania iz tej wysokiej trybuny *ia opitnię tej 
Izby i społeczeństwa, płynącej decyzji.

Przedm iot naszych obrad  — ciągnął dalej 
m arszałek  a  także odział rząd u  w pracach  Iz 
by  czyni-, że kaiżda dyskiusja jest spełnieniem  
drugiego .zadania i-s lotnego dla parlam ont u, mi a 
row icic  koislirołi rządu. To zadanie jest n ad  wy 
raz odpowiedzialni:, a  jestem  puwiny żc wszys
cy pp. senatorow ie spełniać je  bęila nadal z ca 
tym poczucie u- itiroskr o  a-uU, rytcl państw a i je
go dobro o raz  o harm onijn ie  i konsty tucyjnie 
praw idłow e w spółdziałanie -władz naczeluycli.

PP. senatorow ie w w ykonyw aniu sw oich obo 
wiązków 1'czjć się w inni wyłącznie z  k o n sty 
tucją -i a  wyuttkającymi z niej praw am i, służąc

dobru’ Rz.plitej, ik-tóre jest .naszym nacizetlnym c« 
lem działania.

A pam ięć Józefa Piłsudskiego lieeli będzie 
dla .nas stałe żywnm w skaźnikiem  w cliv iłach 
gdj; znalezienie wrasciwej lini: dz tałam a bunzić 
może rozuiiiow.e wiąitpliwości.

Jesteśm y pierwszym  senatem , który realizu 
je  no-wą koncdyitaiicję i nmsiany usilnie baczyć, 
by ustalić dobre obyczaje -zarówno naszej prą  
cy. jak  i naszej espótpracy z rząden:. P ilnuję, 
i pilnować będę, bs praiwa i ołaowią/ihu senatu  
i ,P[). senatorów  były przez wszystkie nne czym 
nitki sv państw ie należycie szoniowinn-e.

Naionniast takie, czy rttne dowolne inti rpre 
tacje a-iajdą Dic_,ednokrot«i'e najlepszą i o-tpo 
w.iedź w ni liczeniu, jeżeli w co niie wątpię, roz 
liiją się o pancerz spełnianycli przez nas * a  pod 
stawie praw a zadań paiisliwiowycli.

W. związku z naszym i pracam i, chciałbym  
też podkreślić że jest rzeczą d-użej w ag’ by 
takie nairzędizia naszyj .pracy, jak  in!ter,pela 
liyły używane w sposób nadający  im należyią 
wagę gałunkow ą W  ok.cisie przedm ąjow ym  in 
terpeiacje i rezolucje byty  nadużyw ane i stra  
city .swoj autorytet. D/.iiś wśród ustalani i i i- 
r.ycłi obyczajów  jest ważuym by i to  zagadnie 
nie v.t oe" ci wie postaw ić i w zwyczaju u trisalić .

VI zakończeniu p an  m arszałek P rysto r stu  ;er 
d /i ł •/ izardowit>leniem,’iże rząd wniósł dc sejm u 
zriac/ną Liczbę projektów ustawodawczycii co 
pozwoli ma lepsze w ykorzyistamie czasu w okre  
sic sasjii, dotychczas w iele trudności w jiracy 
senatu wynilkało stąd, że rz.ąd wmióst w iększość • 
proijetkitów ustaw w późnym tcm iti. e, często aż 
przy końcu sesji

7. kolei i ab a dokonała w yboru kom isji i ich 
skła-du pow ołano następu jące kotniisjc: adm im  
airacyjna, złożoną z 18 -azłortków. sam orzado 
wą — 18, praw niczą, gospodarczą, ro lna sk a r 
bową i społeczną w  składzie 20 członków  k a t 
da, komniniikacj jną i zagraniczną 7. 15 członków, 
w ojskow ą i regulam inow a .z 12 czronfkow. ośw ‘a 
tową z 20 członków i budżetow ą -z 25 -człon • 
kow

Następnie na wniosek w icem arszałka Ms 
kuwslkiego senat usta lił liczłlię -yicepnzcwodiilezą 
cycli sądu «ia trzech i wj-brał sąil w śk ładzie 
na's!ęt>uja-cym: iprzewodniczący sen ak .r OSIŃSKI, 
wŁceprzcwodn czący sen. RDUŁTOWSKI, SLI- 
WlNSKT i I L IiS /.I.Itl)\\'A . Rzeczmik son. PE ■ 
TRAŻYG&I, zastępca rzecznika sen. TERLIKOW 
SKI. ' 3

Itył to oslatm.i punkt porządku dziennego. 
M arszałek zwołał kom isje na dzień następny  w  
celu ukonstytuow ania się i -zamknął posiedze
nie ‘
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rolników
Zrozumienie znaczenia drobnego 

rolnictwa, juko właściwego punktu  cięż 
kości naszej obecnej polityki, powoduje 
wzrost zainteresowań wsią.' Jest to te
m at nieustannie poruszany, a mimo to 
zawsze je zcze m any  zbyt mało tym bur 
dziej, że „drobne" gospodarstwo jest 
, wielkim przez bogactwo niewykorzy 
słanych sił, myśli i dążeń, z których sa
mo zresztą czysto nie zdaje sonie spra
wy, a którym dotąd zbyt mało poświę- 
cało się uwagi

To też z uznaniem podkreślić nale
ży myśl redakcji „Plonu" drukowania 
w swym miesięczniku opisów drobnych 
gospodarstw 7. różnych dzielnic kraju  
Nr. 11 mies. „Plon' z r. b. zawiera już 
pierwszy tego rodzaju mus w dziale — 
Jak gospodarują drobni rolnicy w posz
czególnych dzielnicach Polski — p t. 
„Gpi.s gospodarstwa 1 s/achow niry • 
Wileńszczyzny pióra inż. ,1. Curzytka. 
Szczęśliwie się składa, ze I/.ięki uprzej
mości prof. Staniewicza i autora — p 
Curzytka, roznorząd >1.1 równie/ ręko
pisem następnego opisu, który ma się 
ukazać w N-rze 12 „Plonu" p >pis 
gospodarstwa skórna* owimi- go z Wiief.- 
s/czyzny". J.ek widać autor, zresztą (Hu 
golełui badacz organizacji drobnego roł 
metwa, zdawał sobie doskonale sprawę 
z  tego, że ze względu na wagę jaką po 
siada w naszych warunkach struktura 
agrarna gospodarstwa — chcąc dać peł
ny obraz pracy drobnego rolnika z W. 
leńszczyy.ny trzeba opisać gospodarstwo 
w. szachownicy i gospodarstwo scalono, 
■nie podobna zńś ograniczyć się do 
przedstawienia jednego tylko 7. tych ty
pów.

Wnio. kowanie co do wpływu scale
nia gruntów' na gospodarkę w naszych 
warunkach jest na pod-tawie powyż
szych artykułów utrudnione, gdyż opi
sane gospodarstwo w szachownicy poło 
źone w pow. postaw skini posiada obszar 
ogólny 10,64 ha, a rodzina właściciela 
składa się z  8 os oh; opisywane gospodar 
stwo scalone leży w' zach. części pow. 
wilejskirgo, c-bszar użytkowany przez 
właściciela wynosi 19,83 ha (13,33 lin 
ziemi własnej i 6 ha dodzier^awionej), 
rodzina gospodarzu składa się z 6 osób. 
Toteż póftk lany materiał uzupełniam 
ankietą dla gospodarstw scalonych wy 
bierając dla pow postuwskiego gospo
darstwo scalone z gm lueza jskiej — za 
pewne, w pobliżu gospodarstwa opisane, 
go przez .nż Curzyitka (14 km  na wschód 
md Posta w) o obszarze 9,56 ha i 8 osób 
rodziny, dla pow. zas wilejskiego gospo
darstwo l gm. w isziniew skiej o obszarze 
ogólnym 17,5 lia i 6 osobach rodziny 
właściciela. Nawet jednak i to uzupełnię 
nie nie ułanwia zbytnio porównywania 
gospodarstw zt sobą, podczas gdy bo 
wiem inż. Curzyłek rozporządzał racliun

kawością rolniczą opisywanych prz.ez 
.siebie objektów — dane ankietowe od
noszące się do podany cli przeze1;, mnie 
gospodarstw nie są tak ścisłe i posiadają 
charakter opisowy. Porównajmy jed
nak zasadnicze Fragmenty gospodarki 
objektów' scalonych i niescalonych ze 
sobą.

Grunty niescalouego gospodarstwa z 
opisu inż. Curzyttika położone są w 34 par 
celach, których iiość dzięki ukształto
waniu terenu wzrasta do 104 kawałków 
roli i 75 kawałków lak i pastwisk, pto- 
dozmian jest oczywiście trójpolowy z 
normalnymi we wsiach ni.-scal mych 
przvnui em potowym Odległość poi od 
podwórza wynosi średnio 900 111. żabie 
gi upraw owe i pielęgnacja zasiewów 
tylko najniezbędniejsze 1 bardzo prymi
tywne. Gospodarstwo scalone, porów o y 
wune 7. opisanym, według danych ankie 
lowYch znajdowało się przed scaleniem 
w w„runkach podobnych, gdyż grunty 
jego rozrzucone byty w (50 parcelach ro
li i 60 łąk, zaś odległość zabudowań od 
pói wynosiła 3 km, system gospodarki 
w prymitywizmie rwym nie różnił się 
niczym od opisanego wyżej. Po scale
niu grunty tego gospodarstwa leżą w 
t kawałku, którego odległość od domu 
wynosi 300 m, typowe jeszcze do niiMla- 
wna,,,zagony-. /.mieniły się w „składv“ 
zasilane dwukrotnie większą ni* przed 
scaleniem dawką obornika, zagospoda
rowane siedmiopolowym płodozmiiancm 
w którym zboża — to nie tytko żyto i 
owies lecz również pszenica, okopowe 
— kartofle — lecz i buraki pastewne, a 
ponadto „nieznane" dotąd rośliny jak

łubin, koniczyna i dość znaczna ro /m  li
tość warzyw. W iąże się z tym zresztą i 
kwestia plonów', które w gospodarstwie 
objętym ankietą wzrosły po scaleniu w 
porównaniu z okresem przedsculenio- 
wym średnio o 50 proc Co do inwenta
rza żywego, to inż. Cur żytek podkreśla 
np. bardzo niską mleczność krów w go
spodarstwie niescalonym — wynoszącą 
średnio 10l5 1. mleka rocznie. W na
szymi gospodarstw ie mleczność ta wyno
siła przed scaleniem 800 1. o meustalo 
nym procencie tłuszczu, po scaleniu zaś 
2000 I m hka  o ilości ttuszc/u 4.2 proc.

Trudno jest zbyć milczeniem kwestię 
zbytu artykułów rolniczych z gospodar
stwa, kw-estię pracy — tak niezmiernie 
ważna dl 1 drobnego rolnictwa 1 cały 
szereg innych zagadnień, lecz tematy te 
lak obszerne, że nie dadzą się wtłoczyć 
w ograniczane raimy tego artykułu. J a 
ko ciekawostkę wspomnę tylko przyto
czony przez inż. Cirrzytka w odniesieniu 
do gospodarstwa scalonego w pow. wi
te {skini, rzeczywiście nigdzie chyba nie 
spotykany w gospodarce włościańskiej, 
sposób wynagrodzenia parobka w for
mie 10 proc. udziału w rocznych p rzy 
chodach gotówkowych po potrąceniu 
wydatków na pasze kupne oraz 10 proc. 
plonów owsa, żyda i ziemniaków. Tego 
rodzaju forma wynagrodzenia może is
totnie stać się doskonała metodą wycho 
wnniu sobie oddanego pracownika za
interesowanego w wyniku gospodaro 
wania.

Ze względu na doniosłość kwestii po 
głębienia rynku wewnętrznego pragnę 
ze specjalnym naciskiem podkreślić ze

Przed M ussoliniin przedefilow ało w tygodniu u biegłym  w miejscowdiśei M jlanos 300 sam olotów 
bom bowych najnow szej konsirukejt. Zd jęcie prz edstaw ia oddział tj ch sam olotów.

stawiony przez in. Cużyi.ka procentowy 
podział produkcji gospodarstwa według 
przeznaczenia: w gospodarstwie mesea- 
louyin — na Koiisiiiueje 60 proc., na 
sprzedaż. 40 proc.; w gospodarstwie 
scalonym — na konsumeję 28,5 prac., 
na sprzeda/ 71,5 prtte., a prócz | -go v y- 
dafki osobiste (odzież, olmwie, kształce
nie dzieci itd.) \vvnosząvC na głowę ro
cznie w gospodarstwie nieseaionym d-l 
17,92 zł. w scalony 111 — 81 zł (podhre.ś- 
lenia moje E. M.). Dopuszczając nawet 
możliwość dużego błędu w konkretnym 
wypadku tr/.eibu .stwierdzić, że w gos
podarstwach scalonych występuj/ nuo- 
goł sillnie tendencja w kierunku zwięk
szonego udziału w ohrocie handlowym, 
co ze względu na dążność da wp.owa 
dzema drobnego rolnictwa w orbitę 1 zyn 
nego życia gospodarczego nie może nam 
być obojętne. Stosunek wysokości spo
życia dziennego na osobę dorobią w go
spodarstwie mescałonym i srało 1 y m 

jest również bardzo charakterystyczny,, 
wynosi bowiem w p iow -zym  wypadku 
32 gr, w drugim zaś 67 gr. W reszńe osz 
czędności rodziny gospodarza z całoro
cznej pracy (różnica między dochodem 
rodziny, a spożyciem) wynoszą w gos 
podarstwie niescalonym 195 zł, w sca
lonym zaś 390 zł.

Nie można oczywiście o-dmowić słu
szności zarzutom, że opisano gospodar 
sLwu me są może dość charaktorystycz-- 
ne dla terenu z. którego pochod/.ą, że 
przydoc/onc cytry są może p rypudko -  
»-e i stosunek wvnik<<w gospociarowa 
nia objektu scalonego do mescalonego 
może się wahać w szerokich granicach 
Dla złagodzenia tych zarzutów pn/woJę 
sobie jednak przytoczyć in" exlenso opi
nię właściciela gom ora  "stwa. s. ak.iiego 
z gm Wiszniewskiej pow. wilejskiegc o 
wartości scalenia, '.wrażoną w odpowie 
dz.i na ankietę o gospodarzył h 1 społe
cznych skutkach Scabi ia . .o rz71 scłttf- 
niein (warunki życia* trudno określić 
bo był bardzo d o b y  cza », per s-^a’, niu 
nastąpił kryzys — 7 *1! dw;;? gospodarz 
butyka -się, a jeśliby obe.mij gospodar » 
wał po staremu, w szachownicy, /dusi 
la -> nędm".

Rzec/y te rolniko-u naszym są dos
konale znane i nie spotyka się chyba 
człowieka wsi. któryby negował zna.-ze 
nie i potrzebę komasacji, dlatego też za
znaczyłem w tytule,, ze treść powyż
szych wywodów przc ’. : t ' i t ! i  je.d dla 
nicrolników.

Nie zapominajmy, że komasacja dla 
Ziem Wschodnich jest jedną z n a j h a r 
dziej gospodarczo i społecznie opłacal
nych inwestycyj, w szeregu zaś prac 
nad przebudowa struktury agrarnej, o 
których przyśpieszeni/ wołamy, nie tyl
ko parcelacja lecz i komasacja zająć 
winna czołowe miejs:e. f M.

H*

Zebranie 
gromadzkie
Najpierw-nieco zasadniczych wiado 

mości. .Gromada jest najniższą komórką 
organizacyjną samorządu terytorialne
go. Liczy około 2 tys. ludności i prze
ciętnie 3 wsie, 2 z.aśc„ jeden iolwark. je 
dno j< dnosede i niekiedy jeden majątek. 
Przeciętnie 10 tak ‘ch gromad stanowi 
gm nę. Na czele gromady stoi sołtys i. 
Tada gromadzka, składająca się pr/.ccięt 
nie l 20 radnych. Rady gromadzkie są 
u nas nowością od lal trzech i przyznać 
trzeba, że nie przejawiają zazwyczaj 
większej działalności, co zresztą nie 
jest ich winą Po prostu składa się na to 
szereg przyczyn natury ogólnej o czym 
pomówimy kiedykolwiek innym razem

Gromady ożywiły się teraz wyjątho 
* u  na skuli k woli gen Żeligowskiego, 
który chce poznać istotne potrzeby i ża 
dania ludności wiejskiej. Odbywają się 
więc wszędzje zebrania gromad i jedno 
z nich chcę tu odtworzyć

W  największej izbie cłiłopskiej zebra 
Jo się ze 100 osób płci obojga z całej 
gromady. Przewodniczy sołtys.

Sołtys: Panowie zebranie otwarte. '•

teraz powiem, po co tu zebraliśmy' się. 
Otóż rząd naisz zaprosił do siebie gemma 
ła Żeligowskiego i zaprowadził go do 
mennicy państwowej, to jc.sit tam gdzie 
robią pieniądze, mówiąc: — Proszę przy
nieść lniane worki i wziąć tyle pieniędzy 
ile ludność wiejska potrzebuje, ale p in 
generał powiedział, że nie weźmie ani 
grosza, dopóki nie dow.e się od ludu na 
co i ije tych pienigfJzy potrzeba. — Tak 
właśnie niech każdy z was wypowiada 
się co .mu najwięcej dolega, ale mieć na 
uwadze dobro ogółu. Proszę zapisać się 
do głosu i mówić wszystko, żeby w na 
szej gromadzie, gminie, pc/wiecie i tak 
dalej było jak najlepiej.

Głcs U N+ech Rag da zdrowia nasze 
mu sąsiadu, panu generału, co oh nas 
kłopoci sie no stare laty. Ja myśła, żeb 
przeprowadzili nas prędzej na komasa
cja i dodali trochi gruntu, ho ninia na 
czym gospodarzyć na hetyeh sznurach.

Głos II: To wielka racja, co mówił 
poprzednik, ja dodałby jeszcze żeby pa 
sza dla krów była w lesie "tak jak do ro 
ku 1935, bo teraz zabronili, a dali trochi 
rojstów' o jakie 10 wiorst od wioski. 
Przegon dali wąski, ogrodzili żerdziami, 
to bydło kaleczy się, co nie daj Roże pa 
trzyć. Krowy mleka nie dają, bo pasza 
kii psKa1, a dziennie robią tam i na zad 20 
wiorst Albo ob tym drzewie, trzeba do

magać sie, żeby posusz była sprzedawa
na w7 dłużycy a nie w metry Szczepana, 
bo to i drożej obchodzi sie i czasami gos 
podai zu przygodzi sie na jaki materiał, 
doPuścim — chlew poprawić ci na co 
drugie, a już z metra szczepancgo nic 
nie : robisz

Głos III iprzerywai): Święta prawda, 
a z wyróbką drzewa, to skandal. W yro
bisz. inaprzykład na wiosna, a należne 
ci sen.ki leżą nie icdebrane w lesie dc- je 

sieni. 'Niccechowanyeh nie uiasz prawa 
zabrać, bo sztraf waciki, to czym palić? 
Poniewóli musisz być złodziejem leś
nym. Domagamy sień, żebv nlministrac 
ja leśna cechowała zaraz drzewo po na 
szej wyróben i nie zmuszała nas kraść 
lasu, ciągając sien po sądach, (głosy: rać 
ja, dobrze mówi, o jalk Rzond dowie sień 
ob tym, może jaka poprawa będzi).

Głos IV: Proszą wnieść do protakołu 
kab sondy nasze ostrzej karali hetyeh żu 
lików, co za nimi ani sadu. ani miodu, 
ani marchwi rie  można mieć. To samo 
hetyeh nożowników w wiosce i pod mia 
steru od których odpendzić sie me moż
na. 1 w szkole teraz nie ma dla dzieci ni 
jakiej zgrozy. To co z .hetyeh baehurow 
wyrośni? Same kuliki. 1 Bez bizuna i 
dziażki nic nie bendzi (Głosy: tak, to 
prauda, tego nigdy nie było!)

Głos V: Wpisać, co płacini podatki

od gruntów takiej samej klasy jak dwor 
skie, A ciż nasza ziemia zrównować z ićh 
nią? (Głosy': raćja, raćja stary każe). 
Łonki nasze ipod wodo całen rok, wyry- 
waani garścicmi i wynosim po pas w 
wodzie ija kempa1. Zabierami ta trawa: 
/,imowTo poro, ale 1 to nie kużdi n rok, bo 
nie ziws/.e rojsty z.inarzajon Żebyś ja 
kie odwodnienie zrobić na tych rojstach-" 
łonkach.

Głos VI: Teraz dużo słyszyiuy ob 
s/tuczny-ch nawozach. Ale my nie wie
my nic ob nich -— jakie kupować, bo son 
różne. Gminy nas/.i pohierajcn od nas 
podatki na popieranie rolnictwa, ale kie 
dy i chto nas poparł? Ci widzień" my 
choć raz jakiego agronoma? To na co 
te nasze pieniondze obracajc w gminie? 
Ciż taki agronom nie mohby przyjechać 
do nas i nas Pouczyć?

Sołtys: Mruga państwu wyjaśnić. Te 
pieniądze otrzymu ją dwa agronomy, ale 
oni nie uiogo ws/endzie dojechać. Te 
raz slysza-em, że generał Ż-eligowski do 
maga się, ażeby na każdą gminę był je 
den agronom. Na razm podobnie ma być 
jeden na trzy gminy, ale będzie miesz
kał po środku. Np. w’ .laszunach dla gmi 
ny solec/mckiej, iturgielskiej i rudonim- 
'-kiej (Glosy: o .ak, to co inszego).

Glos VH: Ja chciałem powiedzieć ob 
te kartele. Jak nasze, to całkiem tan ie ,
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*ie tak tatwo, Jak się wydalę
ZNAK CZASU.

Ooecne, uiftsfnkojne czasy .ą przyczyną anii 
n a  pm -7 rozmaitych polityków i ,jw »i»ków “ 
przepowiedni co  us możliwości wybucha rych
łej nowej wojny światowej.

u iw ią  Istotnie jest tragiczna. W portach 
hiszpańskich mlaio wylądować regularni woj
sko niem ieckie, Sowiety ładują w czerwony Ma
dryt t.ansporty lodzi ] broni. W takich okoli 
cz..ościach o zawieruchę międzynarodową nie 
trudno.

Czy na.żc jednak ona zaskoczyć świat wybu- 
rhnąć powiedzmy nieoczekiwanie jutro?

MA I.O PRAWDOPODOBNE.
Sprawa ta bytu niedawno przedmiotem roz

ważań na lamach paryskiego dziennika .Pal is 
S«tr“. Chociaż roztrząsania te dotyczą granicy 
tcancusko-niemieckiej, In jednakże można z 
uleli wyciągnąć szereg wnmsków natury ogól
nej, które —  słwlerozm y to z radością — nie 
oędą znowu lat kontro pesymistyczne. Oczy
w is t e  Jalecy jesteśmy <m chęci mylenia czuj 
ności, niemniej jednak _ opinie francuskiego 
dziennika warte są zastanowienia

A więc czy jesi możliwe, ażeby v dzisiej
szych czasach w óg mogl tak pocichulku przy- 
gotow.tć wojnę, żeby tego nie spnutnzgl żaden 
z wywiadów? —  Wydaje się to bardzo nuila 
prawdopodobne. Dzisiaj, gdy ,n czy  i uszy'* świa 
ta widzą i slysną rfszystko lepiej niż kkrtykoi 
wiek śmiesznym byłoby sądzić, że nie spostrz. 
że się gwałtownego urabiania opi iii publicznej 
w prasie, szycie setek tysięcy, ba milionów mun 
durów, przygotowywania olbrzymich zapasów  
ży wności i t. d., które zawsze poprzedzają woj

ne A tykę cw i, ile potrzeba na zo rg an lsW a-
nie napadu — tyleż i powinno wystarczyć ną 
szybkie zmontowanie obrony.

FRANCJA.
Francuzi mogą się ezur bezpieczni poza 

oenrounym watem twierdzy ltnil Maginota. Są 
dwie bramy, niezabezpieczone armatami, jakie 
prowadzą z Niemiec do Francji, to Szwajcaria 
i Belgia z Holandią. Jednakże atak przez Alpy 
jest mało prawdopodobny, ł> przy tym kraj kan 
tonów też już pumyślal o swej obronie.

Brama póbuocjHi ma inne zabezpieczenie. 
Najlepszą bronią Holandii są jej wody, śluzy i 
kanały. Wystarczy otworzyć kilka śluz, a powtó 
rzy się historia z nad Izery, gdzie przylani 
ność umysłu strażnika wodnego zapobiegła 
przerwaniu sianej już linii frontu francuskie- 
go, gdyż nfeujarzniione niczym wody. zakały 
kraj na przestrzeni wielu kilometrów1. Twierdzą

..algi. -ud-. Ardenny, pasmo górskie, niewyso
kie coprawda, ale tradab ido przebyciu, pwfM,- 
nie jak na^ze Pieniny.

Poza tym zmotoryzowana armia potrzebu 
je doskonałych i licznych dróg. —  Z drogiej 
zaś strony nieprzerwany sznur aut, uroków i 
dziui, sunący wąskimi wstęgami seos, czyż to 
nie idealny ohjetil dla obstrzału? Najmniejsze 
_ahar..iowanie jednej z grup — jakiż straszliwy 
musi spowoibiwtuć zator.

NAJGROŹNIEJSZA ATAK LOTNICZY.
PoMsŁije atak lotniczy. Tu już nikt nie m a

że wątpić, żr musi on spowodować wiele szkód. 
Hskailka niemieckich sam olotów, która wy zu
żyłaby ku Francji niewątpliwie posieje znlsz 
czenle. Ale czyż Niemcy n ic  mają również ot 
wartych granie powietrznych?

Paryski dziennik syntezuje, że lą sk itzen ie  
napaścią nie jest takie łatwe, jak sle wydaje.

C harles Edison, Syn słynnego wynaJazey Tho 
m asa E disona został m ianow any przez prezy
den ta  Roosevelta w icem inistrem  m ary n ark i Na 
zdjęciu w idzim y go podczas og lądan ia  wynalan 
ków technicznych n a  wystawie w Nowym Jorku

„Konsumcja obow ązKiem 
społecznym 1“

Jak  na  Zachodzie pojm ują m ik ę  z bezro- ( okazji zbliżających się św iąt Bożego Narodzę-
bociem, z zastojem  w prodnkcjii i w obrotach 
handlow ych, w skazuje odezw a, k tórą  wydało w 
W iedniu prezydium  Stow arzyszenia „Niebieski 
O rzeł" za podpisem  kardynała  Innitzera, ii. am 
basadora K. Duniby i prezesa dr. l) re \la . 
Odezwa brzmi następująco

„Prezydium „Niebieskiego Orła" korzysta z

h sapania pławi się we krwi bratniej, znaczą Siad wojny ruiną

nla, aby rwróeić uwagę ogółu na dawne motto 
stowarzyszeniu: „Kupować to znaczy stwarzać 
pracę, kupowanie jest obowiązkiem npołccz 
ujm!". Nie mamy zam ian1: propagować rozrzut
ności, ani też negować konieczność rozumnego 
oszczędzania, cluidz. nam o podkreślenie trik t u, 
Iż kon.sumcjb. kupowanie jest zjawiskiem o do
niosłym znaczeniu gospodarczym. Dlatego leż 
zwracamy się do wszystkich współ >b' watrli, 
którzy mogą poczynić zakupy, aby uczynili to 
przed świętami, Każde kiijino przyczynia się Ho 
ożywienia pracy a przysporzeni* pracy zarot 
kowej jc-st najwuzniejszym zadaniem w chwili 
obecnej. Obracając w czyn dewizę „kupne, obo
wiązkiem społecznym", każdy w swoim zakre 
sie przyczyni się do poprawy sytuacji bezro
botnych współobywateli, k la n y  spodziewają się  
nic jałmużny, lecz pracy i  zarobku. Bezrobocie 
jest ciężką i groźną klęską, nic powinniśmy 
jednak tracić odwagi, gdyż ożyw iony poczuciem  
obowiązku społecznego naród jest w stanie wy 
tworzyć i uruchomić sity wystarczające rto po- 
hpminia ktęski".

W Toruniu zmarł 
ostatni dorożkarz

Prasa pcm orska donosi o nagłym zgonie 
osta/inego dorożkarza toruńskiego, 04 leniego 
Adamskiego.

\dan isk i zm arł w czasie Mszy św, w kaplicy
O. O. Redempto-rvsiów na Bielanach toruńskich.

Smut/n* ten .v> y pndek budzi rei Ic-ksjc „m otory 
zacyjne' Tak donosi „Słowo Pom orskie". „S 
[j. Adamski by! ostatnim  właścicielem dorożki 
kemn-ej w  T oniniu".

A więc, w Toruniu- jednym  z w iększych m iast 
„Polski A“ nie ma już -dorożek konnych. W  
W arszawie, stolicy Polski, liczba dorożek z wiek 
sza się natom iast z dnia a a  dzień w ypierając 
sam oehod. O IV ibiic szkoda wogole gadać...

Pierwsza kra na Wisie 
pod Warszawa

Na W iy e  pod W arszaw ą ukazała się m t
raj pierwsza kra. Niewielkie bryły lodu płynę
ły po obu brzegach KOry-ia rzdki.

Zdjęcie nasze przedstaw ia zabytkow y i na jp iękn ie jszy  p lac M adrytu zwany „Pu er ta  del Sol" 
po zbom bardow aniu go przez w ojska pow stańcze.

Aresztowania za nadużycia
w Towarzystwie Medycyny Zapobiegawczej

w Warszawie
Z jiok ren i*  sędziego Kćdczago, wywiadowcy 

urzędu śledczego dokonali szczegółowej iowrzg 
w lokalu Tow arzystw a Medycyny Zapobiegaw 
ozej przy ul. Złotej "4.

\V w n u k u  rowjzji aresztowanie pod zarzu
tem dokonyw ania nadużyć na tlo inkasow ania 

. należności u ktiortłów nbonontów t ‘iefoni jz iycii
m m m m m m m a m m e m m m m m m m m m

SKŁADAJCIE OFIARY NA POMOC 
ZIMOWĄ liEZKOROTNYM! 

ntmio Komitetu YVojj»-wiklzkUtgo 70.204.

a lcline drogie. I monopol drogi. 7 a pud 
kartofli bierzym 4 pudelki zapałek, ci 
litr kierasifoy (Glosy: szkoda jtej kawon 
dy). Tego głosu do Rzondu nie dopusz
czą —  zatają). Jak  to szkoda gawendy, 
jak to nie dopuszczą, to na co my zebra
li sie?

Noltys (przerywając): Ja gwarantuje, 
co wszystko będzie dołożone Rządowi 
Miejmy zaufanie w generale Żeligows
kim. (Głosy: ktoż jego nie ma).

Glos VIII: My* zapomnieli ob poczta 
Taż my nie m amy całkiem poczty. Nikt 
nan. pismy nie Przynosi z poczty, tyło 
czasami sołtys raz tygodniowie przynie- 
si. Ży jemy tu juk na Sibiru, odeieute od 
świata. Synowie nasze skcżso, w wójśku, 
czasem może chore, ci co i nima o nich 
■wiadomości. Czasem ktoś zab:erzy pis
ną y jadonc do młyn u, ci idąc do kościo
ła, ale połowa pogubi, albo 'odkrywa i 
czyta, bo skond nieraz w wiosce coś mó 
wion o twoim synte ,a ty pisma od niego 
nie otrzymałeś. Juz 18 lal. jak Polska 
powstała a my bez poczty żyjem. Nawet 
telegramy lęż:on na poczcie jak zwykłe 
piśmy. A jak stąd w ysyłae piśmy? Mó- 
wioti miastowe, co my nie oświecone, 
co my nie czytanu gazetów, ale czemu o- 
ni nie postarajon sie dla nas ol> poczla? 
Czemu w mieście domagaji n sie Judzie, 
kab iiszlonoszy rozdaw ali piśmy 4-ry ra

zy dziennie, a my wcale ni*> m amy pocz 
ty. Gdzie sprawiedliwość na świecie. Dru 
ga sPrawa: znaczki pocztowe są nadto 
drogie 25 groszy to czuć nie pud karto 
fli. A zakaźne (polecone) pismo 55 gro
szy. Tn już z lisznim puda kartofli. Pro 
sza ta sprawa dobitnie opisać.

Glos IX: Prosimy ob to, daib dzieci 
szkolne, te biedne, które nole, bose, gło 
dne i bez ksionżek. Dla nich trzeba mun 
dir, obuwia, ksionżki, tiotradki, karan- 
daszy i wszystko co, no i jedzenie. Za ru 
skin; to w szystko było darmowie. Ja wo 
sam uczył sie, no i nie jeden tu z nas 
to parniętami.

Sołlyss (przeryw*ając): Teraz gmina
daje 5 złotych na książki dla biednych 
(Glosy: co to znaczy pieńć złotych sa
mo mienijc 50 zł.). Proszą państwra strs 
szczać sie ob swoje biedy, l*o do wieczo
ra nie skonczyim, a pan wójt do giminyr 
nie dojedzie. (Głosy: kiedy mv cienżko 
myślące, a dla tego bied szmal wr naiszy*ir 
życiu).

Głos X: Panow ie, domagamy się ty cli 
praw wyborczych, jakie my mieli w* tam 
t<jj konstytucji. Głównie do Senatu. (G*o 
sy: o tak. i zapomnieli ob tym. Jeden z 
głosów: to mała bieda oib te wybory, ma 
ło wam jeszcze tych wyborów ? Z wiós- 
ny wrybieraj pastyra (skierdzia) w jesie
ni sołtysa, potem rada, to gromadzka, tc

gminnowa, to znowu prezesów różnych, 
jak me kółka jakiego to d-abmki. to  Pod 
pinki (śmiech w  izbie) sołtys: panowie 
nie żartować, bo my .zebrali sie poważ 
nie ^adzić)

Glos XI: Domagajmy sie .koloni: za 
garmonicznej. m y  nie gorsze od inszych 
narodow. Nasz surowiec pójdzie tam a 
stamtąd towary kolonialne do nas. A i 
bezrolne synowie nasze moga tam wyje 
chac. (Głosy: bez kolonii nie ma nam ży 
cia Jak  nam po wo! nie dadz.o — sił 
w-eźmiem)

Sołtys: Nie wspominajcie o wójjjpc,
tego do protokołu pisać nie będziemy, 
bo hisze państwa mogą n.i nas zagnie 
wać sie i kolonii nie dać. (Gb»y: To rać 
ja, ale ołówkiem zaznaczyć można, to 
pan generał po przeczytaniu skasuje to, 
ale bendzi wiedział czego naród domaga 
sie i że lik w yrzeka Sie wójny nawet;.

Sołtys: A czeimu to kobi >tv nic nie 
mówdące, ei wafli niczego nie trzeba?

Kobieta: Prosi,ny napNać, kab men 
żoyyie nasze w karty nie gra!: wódki nie 
pili i żon swych kochali (ogólny śmiech).

Sołtys: Na tym zebranie zamykam
Tłum, (wyłącznie społeczeństwa star 

sze) począł opuszczać izbę, z której uno
sił się dytn machork

Jan nopko.

u których odkażano uparty łeIefoa'czte, kiera* 
nika, działu dpzj-nfckcji w s p o m n i T o w a 
rzystwa, Bolesława Rjsłzyński*^* Jlakowiedka 
31) - »nlkasenta dziahi dezynfekcji Piotra Mar 
czyńskicgo znm. przy lfl. Kapaeyńskiej ).

W czoiajsze aresztow ania w T o w a r z y s z e  
Mcodj-cyciy / ajKił>i<m;a-wc/ej nic sn p erwsze.
D n a  8 listopada, n a  terenie Towarzystw a zlik
w idow ano kom órkę konnunóstyczna p< zy czym  
areszlow ano pracow ników  działu dczrnfc.kcji 
prow adzących wśiód personele aaMac.i; k ru iu - 
mistyczną

Areszłowaaiy za oszustwo k ie ro m ik  Rydzyd 
ski jest nu tereniie b iura Towarzystw a człowie
kiem  zanlany.rr. dyrekcji.

I>odłro*taenia władlz „ądowsi - iT o1*!/ycb zatła

czają bardzc .szcrofcie kręg*

Słoń złodziejem 
kiê zonKowym

T rudne zadanie ma przed soł>3 kom isarz  po 
1'ąji w dzielnicy Folie-M ericoa.it w Paryżu 
iło le larz  Jean Blanc, . złożył form alną skargę 
na słonia z cyrku  o... kradzież kieszonkową! 
W edtug m r. Blanc‘a odbyło się to lak: pą
|)rzedstaw ieniu widzowie częstow uli słonie orze 
chaani, in ędzy m nym i i p. Blanc. W tem  jeoen  
ze słoni w yciągnął trąbę i nie znalazłszy nic 
w dłoni Blanc‘a przeszukał kieszenie, namacat 
w jednej z nich portfel, porw ał go i połkną* 
zanim  kłoś zdoła! mu przeszkodzić w tym . Ko
m isarz jest w  grubym  kłopocie co zrobić z tym  
fantem , .ponieważ w żadnym  kodeksie uarnym  
nie m a paragrafu , k lóryby przew idyw ał ooko- 

f  nan ie  kradzieży przez słonia.
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p r z e d  G R Y P A W
ć x J v n y n *

o b r a d o w a ć  I » ę « i 2 i e  w W i l n i e
przypywają profesorowie z Leningradu i Kowna

>V dniach od fi do 8 grudnia obradow ać bę
dzie w Wilno- 1 i Ogolno-Polski Zjazd do Wal 
kj z Nowotworami. Na zjazd /. terenu catej Pol 
->ki przybyw ają najw ybitniejsze w tej dziedzinie 
1 o wag i naukowe.

P rotektorat nad zjazdem  objęli M inisier Wy 
zn.iń B flię jjnych  i Ośw. Publicznego prof. 
SwictGslaw.sk! oraz Minisier Opieki Społecznej 
KąśrialLnnski.

Komitet Honorowy tworzą: dr. Eugeniusz 
Piestrzyński, jako p;izewndnif ząey o raz : d r \Vi 
iuld Chodźko, gen. dr. Vaui,;la\y Itiiupperl, dr. 
■ian edamski wojewoda lu d w ik  ltee,diiski i 
dr. llronisiaw a Mnątui — jako  izlnukow ic.

Otwarcie zjazdu nastąpi fi lun. o godz 0 r a 
no w Auli U niw ersytetu Stefana Balorego. Zagai 
zjazd prezes \Vif. Komitetu do W alki z nowo 
tw oram i Marian lir. Broel Plater. Następnie wy 
głoszony zostanie re le ra t dra Bronish.wn Mej 
uertu z W arszaw y p. I. Idea walki z rakiem  
w Polsce .

O god. 1(1 odbędzie się naliożi ńsl wo w koś 
eiełc św. Jana. Po naboż.enst wie ni zpstniry 
zjazdu złożą hołd Sercu Pierwszego M arszalka 
na Rossie po' czym wezmą udział w uroczystoś 
ciach związanych z rocznicą 1 Rektora l .Sli. ks. 
p io tra  Skarg., oraz odbędzie się zwiedzanie Za 
k tadu B adaw czoL eeznuzego dla Ohoryeli na 
m-wolwory przy ul Potockiej II.

W szystkie następne obrady odbędą się w 
gm achu Anatomii Opisowej iColrgitim (izartorv 
skiChi) Ż akietow a 23.

W tym samym dniu obradow ać będą sekcje 
zjazdu, a m ianowicie: sekcja społeczna, na kto 
i ej wygłoszonych będzie 7 referatów- m. in 
re lera t prof. dra K. Pelczara ... W ilna p. 1. „lfzia 
łalnizść W ileńskiego kom itetu  do W alk z no
w otw oram i od  1931 1936 r., ora/, sekcja ima
lonio-p«tolugiczna; wygłoszony eh zostanie 11 re

Teart Lutnia -■sr

Operetka Oscara Straussa
„Dokoła miłość u

Tfeaiur Izuitniu m a ambicji- ,ft lym kierunku, 
by być aktyw ną pjacówjką, która ihistaBoja poi 
bliczności ^Reńskiej coraz nowych sz,lii‘k. Iazie 
to po friii dogadzania gustowi puhl-czności yvi- 
iaóskiej, k tó ra  chętnie widzi nowość na scemic, 
przyynzując łatw o muzykę bodajże tyllko w tej 
najlżejszej jKustaoi — jaiką jest ojK-retka.

Stw arza to oczywisto niebezpieczeństwo dla 
|Hizionvu artyzm u real ziicji skoro teatr /m uszo 
riy jest często urozm aicać repertuar, to rzecz 
oczywista — bralk czaisui na dhkładne opraon 
wainie tekstu muzycznego na napraw dę prze 
myślaną i odnow ioną imseeniznoję. Przy tym 
niezbyt wysoki poziom wymagali publieznośió 
wileńskiej nie jest <t11 stnN-e./n\111 zdop 1 ag '-v- 
niem dla „lotu rvz\vyż". .Są to w nrunk1 im]>ii 
ciłe ujernne. ikłtiire isprnirrinją iż przy dorem u 
jii 11 sumy własnego wysiłku yv<itno atwierdZH' 
zarazem  peyyne 'liedrw lągnimyki.

Itozpncznę ot w ynk-ona wc.óyy Zolla Lubiczów 
na ma miły wdzięk (trochę monotonny) warun 
Ki głosowt w cale niezłe, ale brak  jej szerszego 
polotu. Z. Kalinowska jest cokolwiek .nużąca yv 
syyyoli rolaeli naiyvmjT.li. Pp Tatrzański, W awrz 
k ,<y lcz dali to, co zawsze; p. Chorzowski rmal 
pole eto popjsu o jeden krok dalej, niż d-otad.
( harakterystyczna trójka z lirzeciego aktu pp. 
W yrwias W Iclirow/sk l/nhowska i Brusikiewicz 
— to P?ły maski, ale brany tam  m ateriału  na 
rolę, eo jest już spraw ą sztuki. l,ubos*ska przy 
tym czuła się nies-wojo.

Reżyserii dałoby się zarzucić parę la U lz n . 
jak nip. obraz z parasolami , opieranie  się paTt 
terek o pa/tiuw — nic jest tu dostatecznym  wy-
tłumaczeniem i  publiczno śn  wiU-nskicj In się 
podoba.

Balet — jak znws/e witany gorąco — l,ył 
cokolwiek przydługi jak na proporeje -cało,ca.

W ysięk  1 Grajewskiego idącego jak zaw 
sze po linii realistycznego odtworzenia dekora- 
cyj — dał dość udatną dekorację aktu drugiego, 
słabszą o ry-ieię »• trzecim

Strona imizycznia spoc/yyyitłti w ręikach M 
Kocha-iow-skiego. Może by sic -kito tu roś znrz.u 
cii!, ale m niejsza o to. „ |

Ogólna kortkliizjn: am atorzy operetek z j>ew | 
ilością .się wybiorą, by ł.bejrzcć ostatnią nowość 
w lititjii Mik

feratów . W  sekcji le j wygłoszą m in. referaty  
prof. dr. N. Pefroyc, k tó ry  na zjazd pr/ybvyvu 
z I.riiingradii oraz pi-of, dr. li. W lnteh-ris z 
K iw na.

Na zakoóc/cnie dnia odbędzie się w ieczór 
uroczysty w Irntr/.c na 1’oliulaiire z iiiseenizn 
oją kazania ks. Piotra Skargi yyedtug o h ra /u  
Jena M atejki, Część uczesinikóyy zjazdą oheena 
lird/.ie na 'przodslawieniu operetk i ..Dookoła mi 
• mści" yv teatrze . lu tn ia '.

7 grudnia o b r a d o w a ć  b ę d ą  .irki je: chtmrgi 
i .'iiii-giiiel.ol<igieziia. 12 n - 1. m t ó y y .  Sekcja Hi ul 
giniikigu/m i. 9 r e f e r a l ó y y  Sekejit Ogiiłna 6 -re 

l e r a l o y y .

O godz. 21 odbędzie się raut wydany dla 
uczesinikóyy zjazdu i gości' zaproszonych przez 
j i . yyojeyyodę. Raut odbęnzię się yv Parlueu Napo 
lenna.

S grudniu — obiadow ać będz,e Nr kej,a Nitu 
suwa. Referaty nrozm aiei dy sku,ja.

Podczas zjazdu yyyśyyietlanycb będzie „zereg 
-kolieznościow ych filmoyy o treści miukorvej, 
oraz zorganizoyyana zostanie wystawa naukowa. 
W wystawia lej yyezone udział szereg firm  z 80 
te j Polski.

Zam knięcie zjazdu nastąpi o godz. 18.
I) godz. Ib oiltię-il/n ię bankiet yy salonu h 

hotelu i-eorgesa.

D i .  A . W a n d e r ,  S . A . K r a k ó w .

Kupiec z Paryża
skazany za przemyt dewiz
Sąd Okręgowy w  PoiznanŁu skazał kupca Sa

m uela Sonnabes-ida z Pary-ża za usilow any prze 
m>t dewiz przez granicę na  fi m.ińsiecy y\' ;zi. - 
n/si /  zawieszeniem kary , konfiskatę znabwio- 
ej sumy i;iO izb oraz 10(MI grzywny J poniesienie 
kosztów  sądowjsełi

flrtysto-m alarz teatrów  miejskich

W. MAKOJNIK
PROJEKTY W hETRZ  

(m ieszkania, biura, sklepy i t, d,)
Wiwulskieqo 6 m. 15, tel. 23-77

Rada M inistrów n cli w aliła na ostatnim  po 
.siedzeniu projekt sta tu tu  Pańslwowego insly- j 
lulu Kuli liry Wsi.

W edług statut 11 przedm iotem  badań InstJ'
lulu ,ą yyarnnki życia, iioirz.eliy dażenia wieś- i1uiaka i zbioi»inv<iśrj yyiejskieli Instylul Di dii I 
zaróyyno m a l.iia lru , jak sjiobezm  i duchowi 
przejaw y życia wiejskiego w aut) wzajemnym 
związku. W szczególiiośei. do zakresu d /ia tan ia  
Instytutu należy had mie yypłyyy u el.onm nn / 
nyrh yy .ininkóyy życia yysi na je j kuliurę-, lia- 
dauie zliioroyyego życia wsi, potrzeb spoter/no- 
kulturalnyeh yvśi. oraz akcji „poteez.nej yysi.

Pr.żcz staiy kontakt i yy „półprarę z poKrcw- 
iryTiM luslyliiejam i nauknyyyin oraz organizacja , 
mi pracującym i rui yysi, lnąty tu t dąży od koor 
łlynoyyania akcji naukoyyo-badawezi j yy zakre 
sic zagadnień yyiejskieli.

W zakresu; metefd inacy nad p iu ln iesictr.m  j 
kultury  yysi Ins-tvltit oprąeoyyuji* metody orga 
niznwania zbinr lyyośei yyiejsi.iej dla ilziałama | 
zejiotowego- metody yyyeliowauia jediiosiki dla j 
il/iainnin zesjinloyieg wzory różnych urządzeń 
spo!ee/uo-kiiltura Ineeli. ju L nj). dom ludowy

liib lio tika, oraz melody podniesienia *prayv- 
nośei tych urządzeń, a wreszcie p rojekty  p la 
nowego z.aspak 1 jania pul' :eb wsi w różnych 
il/iedzinaeli je j z.yi ia spiderzno-kultiiralnego.

W zakresie porndu.ctw u |ioza dziaiali;;iśeią 
doradczą i p unorm rzą dla po tr/e ii mimiuisl 
racji Instytut udziela in fonnacyj o badaniach 
nad wsią i je j życii m spoler/no-ku llitra lnym . 
u urządzeniach spbterzite-ltnfhiraliiycli oraz me 
tiulach icli dz atania. iip.niuje plany działania, 
zgłoszone przez w ladze samorządoyy e i o rg an i
zacji! stużące |ioiluiesiouiu życia kulturalnego 
yysi, i utatyyia yyymiianę dośyyiadez.eu i kaąrd; - 
nację działań :nslyl«cyj.;a osób, pracujących 
nad wzmożeniem życia kulturalnego na wsi.

W yniki badań i prac Insty tu tu  ogłaszane 
są yv form ie oryginalnycli prac naukoyy y cli. 
m alerialóv yy, dawnii Iw popular,lyeti i iufor- 
tiiaryjnych . oraz w innej formie. uslalonej 
p r/i z zarząd. Instylul może również udzielne 
IioiTviH.y yy 11| 1 raco yyy yi a 11 i a w y <ln w a 1:11 u prac 
Stadawizych yychodząey eh w zakres jeg r z a 
dań.

H u eeloyy bada wezo-nankow-yeh Insi;, tul pro

Ślady zniszczenia hiszpańskich dziel sztuki

Zdjęcie nasze pr/.etlslarvia jwlen z iiisloryczi.jeh zabytkoyyyeh pukieów M adrytu, zniszczony do 
szczęt nie yy.skutek bombardoyyania yy czasie obecnych ycalk o M adrvt. Na gruzach pałacu, 

który  był świadkiem .śyyielności H iszpanii, po wiewa dzisiaj sz tandar zwycięzców

Wzdłuż i wszerz Polski
Leon Nowodworski dziekanem Hady ! 

Adwokackiej w W a r s z a w i e .

Rada \dyvokarka yv W arszawie yyy bratu 11:1 

dziekana adyv. l.eona Nowodyvorskiego. ,Na >8 
glosujących padło za linn iS glosfoy. b glosu
jących oddało białe kartki.

>owy rektor Akademii We<lveynv We
terynaryjnej we Lwowie.

Na rektora  Akademii Medycyny W eteryna 
ry jnej we l,woyv:e zam iast prof. Aleksandrowi 
czł, poyyotauego na stanov.isko dy,rek lora de
partam entu  w Mm. WR. i (>P., yyybrano prof. 
dr Kazimierza Szezudłowskicgo.

I .siłowanie pod|iitleniii kaniom  
dziennika V. 1». C.

W Al lerozobimskieti 3 a (rog ltrackięji w 
W irszaw.e nieznany sprayyra nsiloyyąt podpa
lić lokal kan toru  adm inistracji dziennika 
„AR(,.“ „Nowiny Codzienne", tn ieszuący  >iu

na t-szym piętrze. Pod drzyy-jami sprayyca roz 
lał benzynę i podpalił. Ogięń yy samą porę za- 
11 ważył sasiad i ualyriim iast ugasił, bez udzia
łu straży.

S am o b ó js tw o  elioregO p ro feso ra .
W m it.,z L n iiu  własnym w M ołouihite poił 

Warszawą otn-brai sobJe żyelę przetz powiesz* 
nie się emerytowany prot-soi t nlwersyłc-łn war 
szawskiego, z>9-letni dr. KUinuiąt Krtinau

Przyezynu saniobojstwu był rc.zsłrój neryyo
w>.

) * K-f

l>wa im w r tnhwea we Lw ow ie .
I.wów uzj-ska yy aiedlugim  czasie dwa noyye 

muzea a m ianowicie Muzeum E tnograficzne i 
Muzeum Pradziejów  Ziem Czerwienksiej, k tó 
re  pom ieszczone będą w. Pałacu Riesjadcckicii. 
Na Muzeum E tnograficzne złożą się zbiory p. 
Al. l ’rusiervicza, do których dołączone zostaną 
Rogale zbiory  znajdu jące się yy Muzeum Prze - 
myślowym i Muzeum N arodowym  im. Jana  III, 

Na Muzeum Pradiiejóyy Ziemi Czerwieńskiej

wadzi arcliiyyum m ateriałów , pracnyymę nauko-' 
r yyą 1 lrild iolekę. W zakresie swej dz alalnosci 

Insty mt si.oże ruyynież organizow ać kursy, kon 
fi-rcncje, od c /y |v  ]iubliezne oraz akeję p ra
so yyą.

(Mrocznie Insty tu t ogłasza spraw ozdanie z 
prai przezeń yyykonanyeli.

Prace Instytutu wyk urywane są przez za 
rąąd, dyrektora 111 siyin111. radę naukoyyą, stały 
pęrsonel naukow y Insly tulu i dory yyczycli p ra 
co yy 11 i kóyy naukoyyyeli.

(.1 leni ulrzyulaniu ścisłej łączności z te re 
nem oraz zapeyy nieńiii stałego dopływu m ate- 
riafóyy i  in lo rm acy j opartych na bezpośredniej 
olisery.aeji, in sty tu t u trzym uje sieć horespon 
itentow.

W da ls /y in  ciągu jirojykl jireeyzuje u s t r ó j  

i l.iiinpeteui je ry-tadz instytutu..

Opieka nad dzieckiem ulicy
Z inicjatywy Województkiago Komitatu Po- 

unocy Dzit-riło-m i Miodzic/y yy dniu 2 hm. w 
sali ikimferem-yijnęj Hrzędu \Vi>jt-wi«tzikicg,i o d 
było się 'Zetluranie przed,sta icir-ti organizacyj sj>o 
Iccznych, poświęeom- zagańnięnteni opietki nad 
„dzieckiem ulicy", „diziockiean włóczęgą" i jiie- 
izdmimi przestępcam i.

iZebranic zagaił ]>rezes Komitetu płk. KO 
ZIERłdWiSKI po czym p. \VVSUUOCHOV, \  zo
brazow ała pracę 'low arzyslw ą Przyjaciół lt/ieci, 
rezultaty  lytsh p rac  oraz melody działania T<i- 
w arzystwa.

'I oyy ar/;,styy o Przyjaciół Ozieei juroyy a<l/i wła 
swe wśut.Li.cc. punkty  <war»Hłalciyve, bedąeo o ś
rodkam i pracy a zoggamifowaiiyzni na zasadaci. 
spóld-zielcziości, prow adzi opiekę nad tę ywcho- 
yvajiik;.nii ziiikładn jiopraiyyęzęgo, yv Wieilncianaeli 
<*rgiuii*uje kolonie lefnie, łil<)re,’ ze 'względu na 
swój speejailiny. c liarak l-r, trw ają  nieraz d< 4-ali 
miesięcy, yy spóktei ita z. Izbą Zatrzym ań iłp.

/'.asadiniczą prze.sz.kodą w p rac , na  jaką na 
potyka Toyy-arzystyyn Przyjaciół Dzi.-ci, jest 
brak odjiowiednicli .sit. Iktóreby zjopomogt, p ro  
wadzić il.tidania psychologiczne.

Następnie zostały jigło&zotte dlyya referailj 
jeden  przez p. I Ii.11 .\li\\ A 7. dziedziny ustayyo 
dawstwa dla nii-lepiich oniaaftając lvsv.inoo»eś 
nie sprawę pow ołania do Życia .sądu d-Lą nieb-.l- 
jtU-.lt - drugi — jirzez p. HA.NOWĄ /  /ak re su  
ojiieki nad dzierikiem m oralnie zagrożonym.

Jako paląca konieezj'1'Oiść wysunięto na z. lira 
niu sprawę zo-rganizon unia specjalny cii szkut, 
uruchom tn ia  zakładu di a dzieci nerwów „  cliu- 
rycn, powiększenia ilo-ei miejsc w im teriatacJi 
i zavięlkszenia ilości .111 ntjsc yy yvarszii:itacli inacy,

W końc.u ni'hw a.lono zorg iinzoyyać przy W o 
jey, fid/ikim Kotnńłecie Pomocy IIzieriom i Min 
d / i-ży s]ięcjalną itekicji;, k tóra belteie l.oonlj 
liownla ]«racę na o-lcinku opinki ró d  „dziećmi 
uliej W skład tej sitkc-ji wejdą wszysrkie nr- 
gaiiizac.je i 1nstyl.11 eje, k tó re  j iu  iprnwadzą prace 
w ityni kierunku.

zlozą się piękne zbiory, m ieszczące się obccn’e 
na Uniyyęrsytecie .i. K jako  też. zbiorj będące 
w Muzeum im. B zjeduszyekich O rganizacją 
muzeów zajm uje się dr. Czotow.sk:. przy współ 
pracy prof. U. J. K. d r Adama Fischera, pana 
Aleksandra Prusiew ieza b dyrek tora  Muzeuwi 
vv Kamieńcu podolskim  i  Lucku i p rof U J. K. 
b premier? sen di Leona Kozłowskiego, ini
p latom \lłi7#»nm V1 kłnr\'P7nPPG
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Środa literacka

Pisarka ciężkich lat 
Mmszczyzny

Zm arła w m arcu rb. 4p Michalina D om ań
ska była piewczynią polskości kresow ej, nag ro 
m adzonych po dw orach j. chałach  sił, staw iają - 
cycli oji-ór w yinarodow ieiui, czy zaniamie rcd«gu, i 
a  l>otcm organizujących sit; zhroj.no, gdy wy
bita b  storyczna godzona. I rodzona w ł-C/5 )■ 
u Miiiszeizyźnfe, starannie  wychowana. nie pu- j 
p rzestała na roli panny na w\clnniu. W tseśn ie  | 
też zaczęła pracę ośw iatow a i literacki), lej ! i 
ez-ne powieści obrazu jące s tosunk i obyczajc-we ! 
i spoiecznc ziem krejiówyjdli u/ywkuyą nagrody 
n a ’ konkursach , Biblioteki Dzieł W yborow ym " 
o raz  K urjera Wil.tt („Brzydka", oraz „bu").

Później, ijriż jalko .studia czka uuiiwer.syietu 
kr akowski eg w, planuje Dom ańska cyikl prac, kló * '/■ napastnikiem zaciętą walkę. Po przewiezieniu

Tajemnica potwornego
przy u(. Ślepej

napadu
A\ rzoruj donieśliśmy o potwornym napadzie 

na ulicy ślepej, którego ofiarą pailłu 20-letnia 
W aattl/i Żukowska. Wypadek ten postawił na no 
gi policję i poruszył ealą ik ilirę. W W ilnie 
jeszcze nie notowano bowiem wypadku. by 
.sprawca napadu rabunkowego posługiwał się 
żrącym płynem Ifoeliodzenie lr.lalilii ponadto 
cały seereg nowych okoliczności.

ZACIĘTA W Al KA Z NAPASTNIKU-M. 
l»ak się okazuje, w- mrokach bezludnej uli

czki ofiara napaści Wanda Żukowska, stoczyła

re by dały w yraz m artyro log ii .Mniskiej w 
.ikresie pr/eśh-wlowasria religi |'Ugo po pow staniu 1 
0,'i r. Zam iar tan /realizow ała. Powstały przej- ' 
m ujące .siłą prawdy i dostojnością w yra. u książ ' 
ki — owoc diatgjego szperania po- archiwa di, pa- j 
r iliach, dw orach. Jcdn-ą z tych książek — .

Śmierć Jana Ghodora" nagrodzono na k o ik iir  
.sie „Tygodmikn ilustrow anego". Oczywiście wła , 

• diz.c rosyjskie wytoczy ty autorce i wy dawcy pro | 
ces. który na szczęście w io-Ska w o jn a ’ .przerwała. I

Nastał nowy okres -— łaji-iej pracy dia żołnir I 
rza polskiego- i organizaesri wojskowy cli. Domań 
ska przechow uje u siebie m ateriały  w ojenne, | 
rozkazy, akln i korespondencją; zniow-u ty lso  
traf ralhije jfą, od doraźny eli“ skutików rewizji.
W i<*n» jak  mboga jest (literatura tych fascyiiu- 
jąoyclt lat n a  ziemiach naszycii. D omańska n a 
pisała nowy cykl Krwawe skiby", „Gdy zagrzmi 
złoty -róg"', , l>la Gieb.io Polsko" i O rlęta", n a 
grodzone ma konkursie ..Słowa Pom orskiego" 
bata  p o „ o jcnni -spi-il/.;, p isarka w W arszawo- 
tworząc, powieści wsfhitrzcsno- m niejszego już 
znaczenia, p racu jąc  w pism ach kobiecych oraz 
jako  tłum aczka współpracowniczka p:sm pol
sko-francuskich. M W arszawie toż um iera. Os
ta tn ią  jej pracą. pow-Małą w okresie obłożnej 
choroby jest książka ..Ciche bohaterk i" . — o 
pracy społecznej kobiet kresowych u latach 
p rz otiiwojon-n y-<d i

Sylwetką pisanki która sama m ogłaby być 
postać ą ze sw ujej ostatniej książki nakreśliła 
plastycz-iic [i. Ilek-ma Komieir Och-emkowska Do
brą ilustracją  odczytu były recytacje dyr, S/.pa- 
si-cwicza prozy D om ańskiej — utrzym ane w sty 
tu pisarki.

(Każde tem at i każdy prelegent ściąga w łas
ne koło słuchaczy. Tym razem widzieliśmy na 
sad i ludzi, którzy życiem w łasnym związani są 
z dziejam i których au to rką  i piew czynią ibyła 
Mi-halima Domańska. Nic dziw też, że zarówno 
reje rai jak i recytacje odbyw ały się w aitimos- 
ferzc w zruszenia i zadum y, jirr?

chorej do szpitala żydowskiego, w którym prze
bywa dotąd, stwierdzono, że próez poparzenia 
twarzy, otrzymała ona silne wierzenie tępym 
nareędziem w giowę, że bluzka jej zoslata por
wana, pierś podrapana, zaś n,a szyi widniały 
wyraźne ślady duszenia.

Al [MSZ ANKA KREOZOTU I K WASI
s ia r c z a n e g o .

Płyn którym napastnik chlusnął w twarz 
swej ofiary, okazał się miesznnką kreozotu i 
k w M  siarezanego. Płyn trafił na dolną część 
twarzy nieszczęśliwej' i częściowy) w oez.y. Acz
kolwiek lekarze iitiizyniują, że Żukowsku nie 
utraei wzroku to jednak, jak nanazie, stan jej 
jest barnzo groźny. Wezoraj na zadawHiie przez 
lekarzy pytania, Żukowska Mdpnwiadiulu, że nie 
nie widzi, nawet z banłzo bliskiej odległości.

KTO?
Jak donieśliśmy „czniiij. |Ki otrzymaniu mei 

(limkii o  napadzie, nu miejsee niezwłoeznie przy 
byli fnukejooariusze Wydziału Śledczego z kie 
równikiem 1-ej brygady, aspiranteui Zarównym 
na ezele. Polirja sianęla przed zagadką, na ja
kim tle dokonano pi .padu? Gzy tylko na t le ra 
bankowym? Powstało przypu-^tzenit, że tabu-

Toledo
brty.Ietmni m ieczam i z toledańskiej stali 
W aleczni rycerze chlubnie wojowali.
A cudne senority, pachnące rezedą
Zegnały swych rycerzy- z krużganków  Toledo.

nek mógł się łączyć 7. jakąś sprawą o eharakle 
r/c romantyetmym. żakowska jednak kategory
cznie temu zaprzeczała.

ślwlztwio i pościg po gorąeyeli ślndacii trwał 
<’i> godziny 4 nad ranem.

Policja zdołała ująć jednego osonuika. oaz - 
wiskiem Józef i.aga,vicc Bieruukiewiez, klory 
ma niewątpliwie jakiś związek z tą sprawą, acz
kolwiek Żukowska przeczy temu kategorycznie.

l.ngnwca, człowieka o bogatej przeszłości kry 
niinalnej. obarczonego 15-letnim wyrokiem sku 
żującym za napad rabunkowy z bronią w reku 
osadzono narazić w areszcie

Sprawa napadu na Żukowską okazani się 
nader zawiklaną. W ciągu dnia wczorajszego 
śledztwo toczyło się bez ustanku.

Jak sii. dowiadujemy. tajemnice Ślepej ulic*

ki pow-oii wyjaśnia się. Już obeęnie władze 
prowadzące doe.i lodzenie są w posiadaniu obfi 
lyeb materiałów, które rokują rychłe rozwiązn 
nie zagadki. Prawdopootubnie jeszcze dzisiaj 
sprawa zostanie całkowicie wyjaśniona.

Dodamy jeszcze jedną okoliczność iJość eiia 
rakierystyezną dla sp-awy. Wpobtiżu miejsca 
napadu policjo (znalazła 4 , zdarte na części 
banknoty dwudziesto/tatowe oraz porzucona to 
rebkę. Niceo później znalezione jeszcze kilku 
banknotów, lki sumy zrabowanej u Żukowskiej 
brakuje tylko 20 zł.

Żukowska, -ofiara bestialskiej napaści, jest 
córką piekarza. W ciągu ostatnich dni Inkaso
wała <11 a ojca pieniądze w dzielnicy ul. P llw d  
skiegn i Nowogródzkiej. (e).

Dziś — na wzór wspaniałyj fol* duńskiej stali 
/- wklęsłym szlifem lirzytewki w yprodukow ali 
i gentlem an dzisiejszy wygłasza swe credo: 
N ajlepsze do golenia brzytew ki „TOLEDO!!", 

u i W i

U s t  d a  R ed u tc jl
W ielce Szanowny Panie Redaktorze!

Proszę uprzejm ie o łaskawe um ieszrzenie w 
jun-zylny m piśmieW. Pana następującego wyją 
śn ien ia :

W związku z arlyKułeni, tyczącym się m o
jej osoby umieszczonym w , stówie." na szpat 
ci u „Tygodnia Akademicki, go' z dnia 2/. 11. 
nr. pi. „Gzem skończy się w ojna ' a podpisu 
uym ]irzez niejakiego Ż.dnę, ośw iadczam  •

ti ze ..treść" rezolneji w spraw ie napadu na 
m ieszkanie .1. M. P.śtia Uekiora USB. jest ten 
d c n ry jn i ' zmienjona i przekręcona, gdyż — 
w przeciw ieństw ie do lego, iku w „Słowie" na 
pisano —  rezolucja la nie obw inia wcale żad 
nego odłam u młodzieży, a lylko w skazuje na 
związek czasowy między owy m napadem , a 
iyni, en napad ten .poprzedziło ttj. ekscesy an 
fysemiekk- na USB.),

U) -że tiez czy jejkolwiek presji wyszedłem 
spokojnie z Koła Praw ników ,

d) że perfidne umieszczenie mego nazwiska 
w przy pisku eelem uchylenia się od odpow ie
dzialności uniem ożliwiło m i sk ierow anie lej 
spraw y na drogę sądow ą i zmusiło do szuka 
m a satysfakcji na innej drodze.

Łączę w yrazy szacunku Witek Teofil.

M U Z Y K IRutynow any  
AU< i.YCIEL  

( i n n a  ekcyj G RY  NA FORTEPJAW IE
— Ceny przystępne. — 

ul. Jag ie llońska  8 m. 22, godz. 4—6 pp.

K U R J Ł t t  S F O B T O lf ł
HarcersKi kiub sportowy

Myśl założenia H arcerskiego Ktuiljn Sporto 
wego w- W ilnie -]wiw.stała przed dw om a laty w 
gronie członków KoniemJy Hufca, a ściślej1 m ó
wiąc ówiczcsaego hufeowt-go por W iłkojc.a.

Konieezmość powistaiu-ę laikiego klubu przy 
śpieszył;, jeszcze In okośi-c/inoiśe, że dużo harce
rzy zaaw ansowanych w po,szczegółusch gałę
ziach sportu  m usiało zapisywać się do różaiycli 
klulwiw sjiorto-wyc-li by m ór łtam luzy skae m oż
ność braniu udziału w zawodach, oraz otrzym ać 
waruwki dalszego rozwoju i rucJUiiiitayfh treniu 
gów Taki stan rzei zy v, swej kimseikw-nueji od- 
ciąopp młodzież hareerskj) od ideologii i p rac  
związa-iyeli .śeiś'k- z polrzcbaini Harcerskiego 
Kliilui Sportowego.

Prace organizacyjne powierzone zostały na 
razie prof. Trnlia-iow-iezow i. P erwsz - )reinjr,gi 
odłAwały s ię  w sali Gimnazjum Zygmunta Augu 
sta, ate klub ra-ic mógł z tych czy innych wzglę
dów lirze ja wilie większej inicju lywy. Dopiero 
teraz H arcerski Klub SpoiHowy zaczął plamowo 
pCiscowes. Na ezelc stanął Mieczysław Nowicki 
— jako kap itan  sportowy klubu. Zorganizowano 
pierwszą sekcje. Jest nią sekcja piżki Tęczne j  

Treningi o-lbywają się w saili O środka W ycho 
wan a Mizyczncgo dwa razy tygodniowo we 
w iórki i czw artki od -godz 15 do 18 m ,‘tO Śred
nia frekwcnejai ć.wieząeyoli \Vy:«*Si od !0 io 12 > 
liarcerzy, gdyż w danej gałęzi sportu przy ogra 
liirzo-iym cziesie i powierzehnii sali, zmieścić wię I 
eęj nii* można. Braik imK>j sali, rh o c :aóhy s/k<il- ’ 
nej przy Gimnazjum Adama Mickiewicza, czy i

dzin i mie ipozwrla do prow adzenia treniagów- w- 
i inyeli s< kejirch 

ilfireer-iki Klub Sportowy mieć może o g ra n o *  
znaczenie sportow e, ho imłoiiziet szkolna izrze 
s/a.na w Ikuibie harcerskim  m oże ibcać' udział w 
zawodach ni i i; dz yk li iho w y e 11 Częściowo rozwią 
zany wiec został problem  sportow y miJeżenai- 
m todzieży sakolinej <k> kihib «w s porto w ys'b. Jes
teśmy głęboko przekonani, że harcerze wileńscy 
w ykażą się ]>iękną pracą sportow ą, zyskując 
wieilu zwolenników i przy jació ł idei harcertjki j 
W arto doidać, że yy naijbliższym czasie harcerze 
p ro jek tu ją  zorganizować sekcję hokejow ą i m r  
ciarską. Jalk będzie z isekeją liolkejową, trudno 
Jia razie powaiżn-ie mowie tio wiemy :le to {nc- 
nied-zy Irzciia na  zakupienie sprwęhi tiokejove- 
go ale jeżeli chodzi o narciarzy , |o  .s^irawa jest 
o wiele liirdz ie j uprikszczona.

Na terenu W ilna przybył więc jeszcze jeden 
klub spori-uwy Mćiwi się często o mulili)iernej 
ilości wszelkiieli organizacyj w Polsce, a.le jeż,-.i 
chodź o  sport, to z całą stauowozością stv, ier- 
ilzić trzeba, że Hareerslki Klub Sip-orlowy li dl jio 
trzeh iy . H arcerze -w sporcie jiowinni w pii-ra 
szynn rzędzie świecić przykładem  jak  trzeba ra- 
elKuwywać się na bo sku. Jeżeli członkowie jia r-  
cers-kiego Khibu Sportowego w sporcie lię-lą s tu 
procentow ym i hareerzam i .o w takim  ra i.- lię- 
d z i e- u i mogli być spokojni, że jKid y-.zgędem 
m oralnym  i- elyiezny.m yy .sporcie yyilc^<kim zai z- 
nic niecoi lepiej dziać się.

BroneK Czech przyjedzie do Wilna
Przy jedz:e do Wiflna słynny narciarz - -  Bro 

neik Czeeti Przyjadzie on juko trener, a jed incze  
śnie jako zawodu k. W czoraj iwtaśme Jy-skutc- 
w aft o n ad  zorgunizoyyaniem szeregn kurs jw nar 
eiarskicli w Will nie. Pierwszy kurs mstuu ytor.ski 
ma .się od,In wać jak  ty lik o spadn ie  śnieg. W  p:er 
v s/yeh -lii stycznia zawodników trenował hi 
il/ie W oyna Drlewicz, ktiśry przyjedzie do W il
na na 10 dni. Orłowicz izajmio się !> ko zaw od
nikam i, Treningi będą odbywać się dwa razy 
dziennie. Kieroysniikiom ołmzn z*'e iniieńi i W 
icńskego Okr. Zw. .Narciarskiego w yznr-z-uy

został kp t Pawłorwiciz
Nic- ulega najrnnioj-szej wątpliwości, że drugi 

kurs ilrenaignwy, prowaidiz.ony [irzez Ił-m k a  k ie  
cha obudzi w iększe zaciekawię.i;e. «V pami ;:ai'' 
trzełia, ,że Bronietk przyjedzie <lo W ił a J ipu-io 
2 łulego hez|Hiśrt-dmio z Cłiamonis, za z.iwod iw 
nrędizy narodow yeh. W dw a dni po u r/y j-źdz ie  
do Witlrta Czecha w.zy.sey nare iirzc  wileńscy 
staną na starcie  m arszu szlakiem  Wiln >—Zul iyy 
—-Wilno. T rener w czasie m arszu odda może za
w odnikom ogm m nc ustugi T erm ;ri\ n s-ą więc 
źle yyyznaeziMir

Odwołano mecz
z BidłymstbKiem

Alającj się odbyć w niedzielę międzymiasto
wy mecz. bokserski .Wilno—Białystok został 
przez OZB odwołany ze względu na zbyt w y
górowane warunki, jak również z tego wzgię 
nu, że Polski Związek Bokserski nie udzielił 
zaliczki na wydatki W linięane związane z tą  
imprezą, ___ _   ,

Kisiel II w  hrdnrce OpntskaT 
K. P. W.

Ognisko K TO  po-żywkało-jeszozł je  j  jego ho 
(keistę. .test nim  Kisiel, byty rram k arz  szkolnej 
drużyny hokejow ej z Lucka. 1 'iie la  po/natiśiny  
z jak najiU-pszc-j strony w czos-e u iijtr/aa iw  !VI- 
ski hokejow yeli d rażyn  jzkolrłyr.li

Kisieś iz.astepować »-i,c będz.e w tira race Og
ińska  iKPW, proif Wł. W jło-Ku-ę

Harcerski Kiub Sportowy 
na nartach

Ogólne W alne Z ebranie H arcerskiego Klu 
bu Sportowego odbyło s i ; w K dzie Chorągwi, 
na  k tórym  zoskdy zatw ierdzone i przy jęte  re 
gularośny ifarcersk iego  Klubu N arciarskiego i 
H arcerskiego Klubu Sportowego oraz. obrany 
Zarząd.

H arcerze w narc iarstw ie  wezm ą udział w 
rajdzie 7u tów *W ,:lno  d. będą s 'a rtow ać w Za
kopanem  w lutym  na Międzs narodow ych za
wodach skautow ych.

W yjazdy odbyw ać się będą w teren co n a 
dzielę o godz. ‘J. Zbiórka koło kościoła Sw. 
P io tra  i Paw ła

WSriÓD PISM
— Nr. 51 „Wiadomości Liferackicli" jirzync 

si a rtvku ł redakcyjny  o Ossietzkym z jiowodu 
przyznania m u pokojow ej nagrody Nobla, wspo 
innienia am basadora 1’a lk u 1 o m inistrze Szezi- 
glowitowie, m owę W ellsa wygłoszoną z okazj- 
itO-leeia p isarza, z kom entarzem  P arandow skie 
go. a rty k u ł Helszlyńskiego o laureacie nagrody 
Nolila 0 ‘Neillu, recenzje K rukowskiego i Omda 
m a 7. nowości zagranicznych, eałą s łom ę re- 
eenzyj z ks:ążek [lolskicłi p ióra B rc irtra  Iłogo 
ża. Essinauow-skiego i Dudzińskiego, fragment 
7 przedm owy Polor,kiego do m ającego się uka 
zi.ć zbioru yy-ierszy Popław skiego, uwagi W andy 
Melcer na tem at spraw kulturalnych  w „Małym 
roczniku statystycznym ", kron-kę tygodniową 
Słonimskiego, recenzje film ow e Zahorskie., i 
m alarskie Wctlisó, felieton aport Malczewskie? 
go kronikę francuską, „Gamert ob«turą“

Ecno walki 
z podwyższaniem cen

W czoraj w ydział odwoławczy sądu okręgo
wego rozpoznał 15 spraw  iwłaścieied sklepów 
wileńskich, sikcza-nyrli NA P ( ) l , / \ l l s l - W M.K, 
/  W t l i l l i iO h  A Nł Mi i.e.NAMJ M il 'K U L -> < 
śl1I I / i \V 'i./.u .il ,w ,|n . 2U i / l  p a /d . eru iś '. rb 
przez starostwo groctukie na grzywnę- / i niijaiaw 
nianie ee-n lub za n ląiosiadamit eeiinikirsy.

Kuku Kiipeow przezornie przert początkiem  
Hi/.prawy zrzekio .się apeilarp Jedną ze spraye 
odroczono.

Sąd za-twiendził praiwie we -w.szystkięu wy- 
palikach orzerzenia karne sądu  starośeińsk ego 

killiku tyiilko spraw ach z,niu.ejszyl Karę gi żyw
ny o 1(1 lub 20 zloty ah.

Kary grzywny, na iktór>e zostali skaz m i wiaś 
cścicte sklepów za nieiijawniainie cen w.diają 
się od 15 <lo 100 złotych. z.

KIMA I FILMY

(Kino „ ł lc t l io s " ) .
1'odohno li.,m o:fnr|y na tle skon fiskow anej 

szHfti.ii w Mana.cn /.jem m zenycji. Urzyznac trze 
lia, że trisr isioIilu- cicuuiwa i ..pa-oagogtcznie 
:,li.Si;;t". ‘

Jdte ł liu-iory dz-,aftekj ę**-j<a«ię pr/y e /yną  koni 
plikaey j życiowych sw y m  w . cnowiiwi-ow \ 'o -  
goK- s lamo wis ko dzieci pi zc<isiaw.<»ai' /osiaio  m- 
lercsująeo i lit ani wraizeir.ie — praw ń/.w .<-. M; 
lny tu ],rk.,, tyjKuw. KwiSfty wy ra/a.se.ie za ry sco a  
ny. " a r t . i ie  h-aipo akcj. |>iuęgiijc jt-szeżd s/czy 
tow c napięciu ćjftaiuiarly ezne. nu .moryeti nm 
mentacli leanpo jest- iiaiwol za szybkie i czyni 
wrażenie zlepie-Ua f  mu z Irngmentow. Stano 
wi (o zreszią tę, a nie iruią ecclię Konstrukcji, 
którą stanowczo wolimy, niż luiż.ące jałowy CiH 
żyzny.

żmpełiiie po amer.yfłoań*kri w_, pada kuiiow , 
nie szkoły w łasnoręcznie ])i?«z... doki-ora, aie 
to o u-.czyni nie decyduje.

Miłość', nieodłączny elemiiiit prawie w tryni- 
kicti 111 n v 11 w. po trak tow ana została w twn wy - 
juidku nioliainałnie. Inria -sprawa, żi po-tolnie 

Iro jkąty" są iiiisży-ciowc i dlatego iima\vi;m\ 
rozpadł się.

,,leh trojitt' — to Mlriuni łlojukium M ■ >
Olierou j .leel Me taca .

i ilni m uszą zolinczyć wszystkie matki. 
Nadi>rogram —  wizyta w kopalni poueza- 

jo ra . ^
Trudino znieść wy świeManie od dłuższego cza 

su lego samego reklamowego film iku. „Haipid 
i fo lo  idealnie golą", dialogu na tym m ie js iu  
ctice jrowitórzyć ftnuny zresztą ż a r t : „Itapiil
i fo lo  i-deałnie bolą".

„MARIA STUART"
(Kino „ I 'a n “;

frzy jeminic jest p»sać o filmie dobrym . Na 
uwagę zasługują w pierw szym  rzędzie scen ' 
zbiorowe, d  osikom a Je w yreżyserow ane.

Niniejsza- o pewne ińedokładnośei ntsiorycz- 
ne. Obraz, jako  cało-śe zachwyca i drobne uster
ki nie rażą.

Kalarzymi lle.pbunn w roli Mairi'- Stuart siwa 
r/.a postać, w (którą wierzym y.

ilownieiż F redric Mair-"łi wy witą,żuje się 'więcej 
niż zadaw auiiająeo ze swych zadań.

Nawet m akiety dają złudzenie prawdizrwycli 
ZMTikÓW.

Słowem (by niie jnsar dalej banałów ) f Im 
zrobiony slaram nir i warty obejrzenia.

N ie da się lego powiedzieć o dodatkach: .są 
stare  i mitel tomy możność ogląda,' ie w innych 
kitlach

„MiZY"
(Kino „Gasiiio")

W reklainacli podano, że ló „w strząsający 
1'iihu szpiegowski", a  faktycznie szpiegostwo w 
akcji jest odsunięte ma jAar.i dalszy.

Nie oznacza to, by oJnaz thył zły. Doskonale 
w vpadły w alki porwietrzm-e.

Tego rodzaju  zdjęcia są bardzo efektowne. 
Udały się one pperatorow  i  riewąlipliw .e odidzia 
łyiwiiją na widza. Groza w ojny  współczesnej wy 
stepuje Im w całej, pet ni

fa b u ła  pom ysłow a. ,Ńiezem s(*eejałnie orygi
nalnym  nie odznacza się, ale -f nie b u d ri n ie
smaku, który jest niestety cechą wielu fifnuo' 
..wojennyieh".

W Tcl-aefi głównyeti Jean Harlow, Gary Gra 
u t i P. Tone. *. IŁ.
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10-lecie Szkoły Głuchoniemych w Wilnie
W  dniu  20 lnKj^jmai obchod z 'la szko li glu- 

Ębaaicm ych dz.t*ivCrOfcoie is!«iien'a, po łą
OJoa»« iz pośwtięicenufeii uow ego lokalu szkolnego 
p rzy  ul. T rodkiej 22. Bk ronina, lecz jakże <’uźo 
mówiąca uroczystość

S ik a ła  piu/cJionc-onych, (których na 10 t>s. 
.hidności przypada 11 osób, jest jedyną na i <>ly 
okręg  szkolny , obejm uje cala północną polać 
k ra ju  W  okresie dziesięcioletniTu szkołę u scń  
czyło 47 dzieci. Irbeanie uczy się 04. iNa 111 ozie 
ci, chłopców było 58, dziew cząt W  le j lic z 

bie 111 ty lko  14 dzieci urodziło się bez niUcJlu 
W liczbie tonących przyczyn «- 21 w ypaokucii u 
tra tę  słuchu spow odow a ł upadek, a więc w du
żej m ierze wina ro d  icow . Biorąc pod uwagę że 
w ariar.naTiyiab wypadkach m ogła być ta sarnia 
przyczyna , stwierdzić m ożna, że jedna czw arla  

•izieci utraciła słuch w skutek Ło.iku opiek,. Wy 
pad k ' te są najczęstsze ,w rodzinach ro ln ików  i 
rzem ieślników .

Sjtiu1«k refleksie budzą te cyfry wzięte z ży
-cia!

B ardzo ciekawą i ważną spraw ą jest los tyci; 
CO ukończyli Jul) <zpuvrili szkolę. W iększość za
robkuje . Je s t w ięc robotnik huty szklanej, 
ozfifie.rz, szozołkanz. rym arz, malarz, nlebłiairfk, 
'-tilku knrw ców, gorseeiarka i 6 rolników. Dalej 
się kształci trzech Bez p racy  jest 12, zaś nie 
Moli.yc* do ipracy 4. Ci ostailm to upośledzeni 

■Umysłowo, ukończyli tylko jeden o<d.dziat szko 
ty. W  liczbie bez pracy są  tacy którzy m ają 
przygotowanie- zawodowe, lecz rodzina nie poz 
Wala n«' pracę, nie wymaga pracy

Guchoauemi dorośli m ają  sw iją organizację, 
w k tó re j jest 132 analfabetów , z tych ty lko  5 
jes t kw alifikow anych robotników . Z 8 piśm en 
nycl. wszyscy są  rzemieślnikami^ dobrze zara 
ibtająoytni rołartnSkaml Szkolą glucho<tvniych, 
która walczy tak  dz.einie z amalfaDelyzmem jest 
bardzo waizną 1 jiotrzebną placów ką z punktu  wi 
tzeni- społecznego i .gospodarczego. W arto  by 

ąpołoczien ,tM-o więicej o niej w iedziało więcej się 
fnłei eso wa łc tymi najbiedniejszym i z (któ-ycli 
w y rasta ją  bardzo w amościowi obywatele nasze 
go na ństwa

Pow stanie szkoły głuchoniemych w W ilnie 
ł  rodziło się z nigdy nie zapoinn. anych skutków  
K omisji E u iw ic ji Narodowej W ielkim i goią 
:yxn opiektinein jej był rek tor uczelni Batorow ej 
Jan  Siradtefci. Kek* 1812 i następne zatarty §la 
-dy te j p racy  na dhigu fiata. Dopiero w wolnej 
■Pbłsr e w  r. 1925 insipeiKitorat szkolny m, ’.Vil- 
■na ogłosił zapisy do  szkoły głuchoniem ych a jej 
"organizacją izajęiła się nauc  vc utka pierwsza 
•kierowrriiCzką (p. Zofia S '-cich r iw ra . 1’ocząt 
kaw o było k ilk o ro  dzieci, każdy m iesiąc powięk 
szał liczbę. W rodu 1926 szkoła otrzym ała włas 

my łokari przy ulicy W ulołdowej, w 'którym  do 
h ieiącegc roku się mieściła. Rozwój szkoły wy- 
tnatZL* omamy v,aruink<*w Zarząd miejski do- 
-etniając naleiżycie m aczenie tej s /k o le  Jo k tórej 
uczęszczają doleci i z poza. W óim, przeniósł 
“Akołę Jo  iotkattu ohszem iejszegc «■ ten!r>ni niia 
a is  co ma oęrjimne znać zen'e dla dzieci różnych 
irań-uw

Tern to  kukał jw iny i ła d n i’ o ire rn in to w a n y

został obecnie poświęcony w im ieniu Arcybis 
kujrai przez ks. kanon ika  Sagalłe i -pubłogosh. 
wiony przciz proboszcza tam tejszej parafii ks. 
kanonika Sperskiego Kierów lik szkoły p. i .ni 
H ynfk w interesujący ni przem ów ieniu ‘dał obraz 
historii szkoły i naszkicował niezm iernie c ieka
we obrazk i z życia głuchoniemych. Pan Jan 
Glembocikl w swym referacie d a l dane statysty
czne o szkole w pierwszym  dziesięcioleciu, ze
branie których dowodzi o  system atycznej pracy 
badawczej.

Inscenizacja wiersza w w ykonaniu dzieci 
i rozmowy słyszącego -z głuchoniemym , pozw o
liły niezbicie stw ierdzić olbrzym ie rezultaty  wy
siłku całego grona nauczycielskiego tą j szkeły. 
Jak się odbywa ła  żm udna a jakże- ofiarna pra 
ca. morżna się było przekonać patrząc lia frag 
meiit lekcji w- -oddziale pierwszym , prow adzo
nym przez p Jadw igę Kalinowską.

Każdy uczestnik uroczystości, nawet nie fa 
chow a c, nie mający u 'c  współ n-ego z naucza
niem i wy howywunicin m usiał izauważyć ogrom

włożonej p racy  i wysiłku kierow niku te j szkoły 
i nauczycielstwa Nie to jednak  -U m iłow ało  li a 
żdego, kio zetkisie się z ta  szkołą, ogarn ia  jej 
a tm osfera, coś co się twyibija ponad  wszystko, 
— ta dziw na pogoda, spókoj i opanow anie, pły
nące- iz praw dziw ego oddan ia  v  > ., pracy
nie dla oceny służbowej!

Szczerti, serdeczne przem ów ienia wdzięcz 
nych rodziców, były najlepszym  tego dowodem. 
Na uroczystości byfli obecni z władz szkoinyen 
p. naczelnik Bobiński >. nacz. Fela, p. wiizyia- 
to r P o zn ak  inspektor szkolny n a  ni W ilno p. 
Makarewicz Był rów nież p ro f  Klinitki Uszno 
G ardlanej d r. W ąsowv.ski Ikitóry u trzym uje sta ły  
kontakt ze szkołą i służy swoim i fachowymi ra 
dami. ,

Bardizo licznie zebrani rodzice i głuchoniem i 
dorośli b rali Jy w y  udział w uroczystości, w idać 
ż t  szkoła- jest jun b liską i d iogą.

Koledzy 1 goście n ie  skąpili słów  uznania i 
życzeń dla dalszej ow ocnej p ra  -y.

HANNA \\ 'I  li Ił U S Z-Kf) W A KS k A.

S Y L W E T K I

W tęsknocie 
do piękna

Zawieszenie T-wa Szkoły 
Białoruskiej

za działalność komunistyczną
Starosta grodzki wileński zawiesi! w 

dniu 3 bm. dziułalnośe T-wa Szkoły Bia
łoruskiej. W motywaeh swej decyzji sta 
rosta jżodkreśla, żc niemal od chwili po
wstania towarzystwo to stało się przy
budówką komunistycznej Partii Zaenocf 
niej Białorusi i, że  szczególnie w ostat
nich latach działalność towarzystwa nie 
wypływała z  potrzeb ludności ziem pół
nocno - wschodnich, a przeciwnie obli

czona była na jątrzeniu stosunków ns- 
rodowośclowyeh, sianie fermentu i bu
dzeniu nienawiści do władz państwo
wych i Polski.

Przeprowadzone w ostatnich dniach 
w7 lokalach towarzystwa 1 u działaczy 
rewizje, dały w ręce właaz obfity ma
teriał stwierdzający w sposob niezbity 
szkodliwą działalność tow arzyska.

Pomóżcie bezrobotnym!
Sekcja zbiórki materiałowej Miejs

kiego Komitetu Zimowej Pomocy dla 
Bezrobotnych zwraca się ponownie do 
całego społeczeństwa m. Wilna z gorą
cymi apelem, aby wszyscy w m iarę mo
żności składali na rzecz Komitetu oiiary 
w naiurze, a mianowicie: odzie/, obu
wie. ciepłą bieliznę i t. p

Wotbec mrozów, braku opału i nie
dostatecznego odżywiania — ciepła o-

d-neż, pomoże skutecznie bezrobotnym 
w pizebrwaniu zimowych miesięcy oraz 
uzyskaniu pracy.

Nie zwlekajcie z ofiarami. przynoś
cie wszystko to, co ofiarować możecie

Ofiary przyjmuje Miejski Komitet 
Pomocy Bezrobotnym, ' u). Dominikań
ska 2, w podiwórzu (oficyni), w godzi
nach od 8-ej do 15-ej,

Domki koło mauzoleum na Rossie 
zostały wykupione

Urząd Wojewódziki udzielił Zarżą 
dowi miasta kredytu w sunnie do 36 tys. 
złotych na wykupienie domów i posesyi 
prywatnych położonych w pohhżu m a
uzoleum z Sercem Marszałka na Bossie.

22,000 złotych za odciętą rękę
B a te ria *  a t iu a ii ś liwarz z 7«w-l>du, M l -  

u k  w i iu ła U w  M e jo w jr d i w  I.wpacb. w nok i 
49SI ategl d h u k f  w i  wypadkow i. -ludąc 
w pociągi p w p n m f D ,  o p a ri u r  o  niozaDiknię 

1e  d r rw i w ypad ł i  wagonu i t r a f i ł  poo koła 
4tórt a r  odcląty l ewą itką,

P r  d lu ń it i kuracji Szluuw opuścił szpital 
|ak« M iłeka l wystąpi! pnzeciwko ..karbowi pań 
Itw/ i powódetwrou zadając oikiLodnwaiiłii w

w «m i  22 tysięcy a lo łyc i
Szlnnp dowodzi, ie  d rz w i byty u lczantkiiię  

■Je w sko te i praeoensua «bsiugi pociągu, a więc 
■dna r .  wypadek spawu na ko le j.

W daial eyw tlny sądu pierwszej b is tuncji

stanął jednakie na Innym stanowisku I uznał, 
że winę na wypadek nic może ponosić obsługa 
pociągu, r j t w i  powinien uważor sam, aby nie 
narazić ste na przykrości lub nieszczęście. Szlu 
n u , udaniem sądu, pawinien byl spraw udć, 
***y drzwi były zamknięte-

Powództwo zostało odJalone.
Unegdaj sprawa to zualazla się nu wokan

dzie sądu apelacyjnego w Wilnie. Sąd po zba
daniu świadków postanowił zbadać lekarza spe 
cjalStę dh u dałem « jaki procent zdolności do 
pracy utracił poszkodowany wskutek utraty rę 
ki. Rozprawa zostali* przei-wanj Powództwo 
popiera iąJw. Rodziewicz. (w).

Z pieniędzy 1ych wykupi,mo / i^tały 
przez Magistrat f posesje, w tym jeden 
damek mnrowuny bezpośrednio j>i?yle 
gający do mauzoleum Jak informują w 
dumku tym będą gramadzone pamiątki j 
z Rossy. M. in. znajdująca się tam lekty
ka w której przyniesiono urnę z Ser 
eem Marszałka, narzędzia, które posłu 
żyły do zamurowania krypty; szarfy i 
tabliczki od wieńców i t. p Będzie to 
więc swego rodzaju małe muzeum

Pijany autobus na ulicy
Dzuwuo zackowmnte się /tego autobusu zau- 

wurżył ( lerwszy szofci n«-n;j ninszyny.
tW n m a l S”  ma “ 1- NV Pohulanka O lbr/jur 

„Arbon", ąęd«ąc ż góry, cziuł się •lic pewnie. 
yaŁby jendnia byiu za »iąi»ka, jakiby slupy wybie
g ły  na je j oroalcu i  iz oąiorcun lazły pod  kola.

— PraiwiuOipoOOtniic piiaaiy — poiiiyiślał szo
fe r i  zaniepokoili się o h i s  oasażerów

Pasażerow ie zaś j"dhalli ‘-oliir najspokojniej, 
ufając, iże ludzie kitórzy za to  o/'Jpowiadają n ie  
polszczą na linię autobusu, mogącego przynieść 
nieszczęście.

Auto/lnu przejechał bez w \T,,.dk u -wiaską i ru 
ibliw ą Niem iecką, W ielką. Zanikową — dobr 

aąt do końcowego przystanku i zawrócił.
Dopiero pnzy pałacu Tyszkiewicza rm ui Ar- 

senalskiej' r.asj“p ii ka raanbol.^. _
Auitdrus Bder-zyi się z lataitną- zgiąt ją, p» 

tam  co tu ą t 6ię i... znowu wpadł aa  lalarm ę, ,jn, 
•łiąę jeden, z reflektorów  i isszlkadzając bło tn ik  

D opiero wtedy się okazało, żc szoler auto

busii jesi „pod gazom"' Copraiwda n ie  b y ł zala 
r.y ,,w <»zitok 1 j” dinaikjźe <w- s ta r!c  takim  chociaż 
by ze wzgUędów jzasadniozych", przy kierow ni
cy siedzieć nie pow inien był.

S tarostw o ukarało  grzywną szofera, p  Bilu 
kieiwicza. W czoraj zaś sprawa' ta  znalazła się 
w sądzie odwolarwczyim.

Bilukiew icz tw ierdzi, żc byl trzeźwym i że na 
słuio wypaidf w ym ijając dorożkę. Więik.sz-ość 
św adlków sliwicrdlziła jednak , ż c  b\"l ,Doń ga
zem".

O trzeźw ości szofera B. w dniu w ypadku mó 
wił konduk to r k tó ry  jecha ł z nim w autobusie 
P roku ra to r dopatrzył się w  tycih zeznaniach 
św iaJoir.ej niepraw dy i zapow-ied; aJ wytocze
nie przeciwlko tem u św iadkow i snraw y ka rn e j 
za fałszyw e zc znani a.

Sędzia wytdał -wyrok łagodny, u a jąc szofe- 
r w ; B.„ możliwość popraw y — 50 zł. grzywny.

z.

Doroczna sesja 
Wćl. Rady Wojewódzkiej

Jak  się dow iadujem y, 18 bm  odbędzie się 
doroczna spraw ozdaw cza sesja W ileńskiej Rady 
W ojew ódzkiej. Na sesji tej p. w ojew oda Bo- 
eiański złoży spraw ozdanie z działalności adini 
n is tracji państw ow ej na teren ie  w oje wódz iwa 
w ileńskiego w  okresie 1935—36 r. oraz podzie 
się się iz członkam i Rady W ojew ódzkiej waż 
nirjszvm i zam ierzeniam i na  przyszłość

Pozatem  wygłoszone zostaną referaty przez 
przedstaw iciel: sam orządów  gospodarczych (Izb, 
Przem ystow u-Itandiow ej Rolniczej i Bzemieślni 
czej) o działalności tych insty tucyj i program ie 
prac na przyszłość.

, Podniosła oczy fiołkowe, b łsszczact ■» 
snach"—jest to parę  słów z utw oru, k tóry  z p o  
wodzeniem w ykonuje

p Ireno R6*yAska
na deskach tea trzyku  „Nowości".

— Co p an i robi w „N ow ościach"?
— A no, gram , śpiewam , tańczę.. Każdy 

skecz, czy p iosenka w ym aga p raw :e zawszr 
tych trzech funkcyj T rzeba m e.ak o  się dzie 
lić n a  trzy poszczególne osoby...

Nie przesadzę, jeśli nazw ę rodzaj scenicz
ny, jak i reprezen tu je  p. Różyńska, « ęskifc itą do 
piękna. A rtystka po trafi dobrze u g ra ć ,  ładnie 
zaśpiew ać i  efektow n e zatańczyć. S ta ra  się i 
w yrabia w sotoie coraz bardziej ten „ tró jw ym ir 
rowy kunszt". 1 czyż nie jest on iięsknoią d c  
p iękna? Zespolenie ekspresy jnej gry ze  sreb
rzystym  śpieweui i n iem al baletowym i popasa
mi da je  w całości oryginalny  w y ra r a rty s ty e r 
ny. W yraz harm onijnych  ruchów , - yraz twa 
rzy, oczu... I dlatego, gdy ak to rk a  śpiew a, 
„podniosła oczy fiołkowe, błyszczące w  snach" 
— słowa te  dotyczę przede" wszystkim je j sa 
mej. ■

—  Gdzie, w ja k :ch  -m asłach, na jak ich  sce
nach w ystępow ała par 1 dotąd?

— Przed  k ilku  raty w  „Qul pro  quo‘\  w 
„M orskim Oku", w „W ielkiej Rewii" W ystę 
pcw ahun  w e Lwow-ie, K rakowie, Łodz i t. p 
Byłani w  P radze  czesk ej...

—  Pierwszy raz  n a  icenie'?
W piętnastym  roku  życia, w łaśnie w K ra

kowie... T ylko niech p an  nie robi ae  m nic 
„Y.ielkiej artystki'" Tu „różow e w arg: znienac
k a  rozchylił śm iech". o- * •

Nowy dyrektor Lby R r m le ś la iu ^  
saDgaś^w^ny xi'Stuł &a ek ra  

próbny
O negdaj on ją i urzędow anie n o w u n n a n r r a t j  

dy rek to r Izby Rzemieślniczej w W iln ie  p. 
Alojzy Niemiec.

Jak  się dow iadujem y, nowy dyrek to r zaan
gażow any został na iaz ic  tytułem  próby nx 
okres 3 miesięcy.

bstąpeofe wice-dyrektora 
Jiriy Rwm eśloicie]

Jak  się dow iadujem y, wice dyrek to r WileAs 
kiej Izby Rzemieślniczej p. T. Wolski u stąp ił 
z zajm ow anego stanow iska.

Stanow-isko w ice-dyrektora Izby nie zostało 
dotychczas obsadzone

E l ć k t r i f  F .  0 .  H .
W  diaiu 3 bm  zgłosiła się do  wojew odę  jr> 

leńskieęo Bnciańskicgo dolegania roootników  
fab ryk i apara tów  radiow ych „E lck trit" , k tó i. 
złożyła n a  ręce wojewody ofiarę  ze sw ych z* 
rcrbfków w wysokości zł. 1500 na 1- uikiusz O b 
rony  N arodowej. W ojew oda sum ę tę poTecif 
przekazać u a  kon to  FON w PKO.

Eksmisje mieszkaniowe 
nie ustają

W  ciągu m iesiąca na terenie W ilna wyeksmi tylko się nie zm niejszyła a le p rzeciw nie — 
'low ano 51 rodziny. W yeksm itow anym  części* I w zrosła. W  stosunku do październ ika liczba 
w o z pomocą przyszedł w ydział opieki spolecz . w yeK sm itow anycli w zrosła o  9 rodzin Fakt.
nej Zarządu m iasta, udzielając im  zapomóg na 
sum ę 945 złotych.

Należy podkreślić, że mimo nastan ia  okiesu  
zimowego ilość eksm isyj m ieszkaniow ych uie

tych m asow ych eksm isyj tłum aczyć należy n ic  
ukazaniem  się dotychczas dekretu o moratc 
rium  m ieszkaniow ym  n a  ok res zimowy d la  nic 
zam ożnej ludności.
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Wieści i o b r o / l i f  jg  kraju

Komitet rządu madryckiego 
w Paryżu

«erbu;e ochotntkuw i  pośród eirrgranlow do wojska
P r « u  laty wyemigrował i pow. wilt-jskiego 

J a  Fh<ncjt w p o tak iw an iu  pracy m icsikanicf 
QołUnk<va Jóisef Kaczanowski. Obe-nie żona 
sćuecanowskicgo otrzymała sjn io m cJ t, żc mąz 
j e |  zwerbowany został do szeregów wojsk rz ido

wych w HLsZ|dnii. Razem z tu w iaćo.nośdą Ka 
czanow-4 i otrzyniata tytułem zasiłku większa 
kwotę pieniędzy od komitetu w Paryżu, który 
zweroował jej męża na wojnę uiszpanską.

Ogromny przyrost zgonów niem ow ląt  
zanotowano ió w n itż  w p o r .  b rasław sk im
W trzecim kwartale 1936 r. w powie- | było 938. zgonów zaś 635, w tym pra- 

rae ora .Iaw skini zawarto 176 związków I wie 47®/» bo aż 296 niemowląt, 
małżeńskich. W tymżr okresie urodzeń |

Śmierć pnd kotami pociągu
3 hm. o godz. 21.45 ma stacji. Rudziszki j,od | w y W asyl W aczyńshi, k tó ry  poru-ó-.t śmierć na 

czas m aB«w row a'iia pociągu Nr. 772 i spinania mjciscu 
wagonów dosta ł się pod ikoła wagonu ham ulco |

Kamieniu i żwir na poczet epłai drogowych
P new odnR ^ucy  wydziału powiatowego w 

Srasław iu rozesła ł do gmin ogłoszenie, że z 
Iniem 5 bm. pow iatow y, zarząd  (li o go wy w 
irsś iaw  u o raz  wszystkie zarządy gminne będą 

p rzyjm ow ały  m ateriały  kam ienne, żw ir i  łrudu 
Jsc na poczet należność: szarw arkow yrli lub 
opecjałnych op łat drogow ych żarów no roku  bie 
żącego ja k  i roku  1937-38

Z ainteresow ani w inni porozum ieć się w lej 
sp iaw ie z za rządan r gminnym i P rzejm ow anie 
tych m ateria łów  w okresie zimowym ułatwi 
p łatn ikom  w ykonanie szarw arku  zim ą, co bę
dzie bardzo dogodne szczególnie rolnikom , któ 
rzy w okresie letnim  nie bedą zm uszeń1 przery 
wać pracy w polu, aby odrob ić szarw ark d ro 
gowy.

Na co chorują w Wileńszczyźnie
in spek to r lekarski sporządził wykaz racho- 

zowan i zgonów na choroby zakaźne i inne wy- | 
s tępu jące  nagm innie w w ojew ództw e w ileńsk.m  
z a  czas od 22 do 28 listopada rb. wł., z k tó re
go w ynika, iż zanotow ano 84 w ypadki zaclioro 
waniu na  jaglicę, 25 w ypadków  gruźlicy w tym 
7 zgonow, 22 w ypadki odry , 27 ospy w ietrz
nej, i l  błonicy, 13 — płonicy, 8 —  grypy, 7

w ypadków  róży, w tym  2 zgony, 4 w ypadki u u 
ru  plam istego tpo 1 wyp. w pgw m ołodeczań- 
sk iłi i braslaw skim  i 2 wyp. w pow oszm iań- 
■skim), 4 wyp. duru  brzusznego (po 1 wyp. w 
pow. śwuęciaiisknn i w ileńsko-U ockim  i 2 wyp. 
w pow, oszm iańskim ), 3 w ypadki krztu.śca i 1 
w ypadek drętw icy karku.

P o ż o r łj
—  25 uib. m. w H ermanowsaczyżnie. gm. wi- 

uk .ę>  pow- hrasław-dkiego s p a t ła  się łaźnia.. 
P ożar powislai w  czasie suszenia lnu przez 1-Iiu- 
iza Parakiew icza.

—  W  koi SkakuĄ j, gm. I.conpolsk icj legoź 
pow . v. dn iu  28 Lit), m. wskulek w adliw ej kon
rtrukcji: pieca spaliła się łaźnia -Benedykta Ru 

dziczą.
— 'W Łastowiczacn. gm. gt.jbocl.iej pow. dzi 

ja ieó sŁ ..no■ w dniu 29 ub. im spallit .się dach

słom iany i 125 kg żyła, k tó re  było przechow y
w ane n a  strychu.

— A leksander Szawojko z Borkiły, gm. pod- 
brzeskicj, w.leńslko trockii go. zameldował policji, 
że 28 ii i  m. » czasie suszenia tnu  w jego łaźni 
przez Ju liana  Madkiew icza ze w s: Porojśeie wy
buchł pożar. Spaliło się 384 kg jnu.

| — 29 «b. ni. w m aj; Janow o I, gm. dokszyc-
i ki».-j pow dzi ziień.sikiego spłonęła Józefowi JLil- 
j n i-raw i stodoła- ze .zbiorami. Straty w ynoszą 

ok zł. 8.iC3. Przyczyna pożaru nieznana.

Smutne echo „głęhockiego Echa“
Pan re d a k to r p o w ę d ro w a ł do k o *v

Chciaio sic panu M azurowi zostać redak to 
rem  i dlatego założył w  Głębok.em sw ą redak
cję „E cha G łębockiego1, a później zm ienił na- 
■ćwę swego organu na „Echo Kresowe".

Jak  tam  nie było, a cełu dopiął. Poszedł po- 
p i‘ost-u za agenta i pom agał rozpowszechniać 
bruko  iec „ O statnie W iadom ości". Na o s ta t
n ie j stron ie  lego brukow ca utw orzył „swe echo" 
k reślił lam  i odbija! ploteczki » Głębokiego, a 
eięc gdzie się pokłóciły bubulLi, :le kieliszków 

w ypito wódki w restauracjach  itd. Społeczeńst
wo miejscowe, zwłaszcza płeć p iękna, było prze 
ję te  tym  .pismem, a  pan Mazur ro-Ią ledak to ra .

Pan Kfdąkior potrzebuje pieniędzy.
Pan redak to r jak zwykle, potrzebuje dużo 

piutuędzy nie tyiiKo na w ydaw )i1 w o, lecz i na 
reprezen tacy jne potrzeby swej dosto jnej osoby, 
prezmi-ie-rait-i na to panu Mazurów* i i ic w yśtśr 
ozała lecz pan Mazur

l raie sobie radziń.
Zam iast pieniędzy, wszędzie płaci wek.,lam', 

i sam  k redy tu je  inny m na w eksel. Panuj-- więc 
początkowo dobry ton i „zaj-mure izacituinie mię 
dzy tkłijen.1ami i panem  redaktorem  Lecz życie 
ponure i szare nie jest w rcdakUir.sF i i i  stys-ie 
pa.i redak to r «

Potm-bujc sensacji.
Kieds zaś sensacji nic ma, pan redaktor n u  

si umieć ją stworzyć, Spróbow ał tego pan Ma 
zur i fata ln ie  wpadł. Zaczął koregow ać nie do 
strzeżone b łędy i blędzilki swoich ł  lijendów w 
rekselkach  i sam  popełnił b łędzik  gdyż za
m iast pięćdziesięciu złoty,eh, wstawił iedncmii 
klijenitowi pięćset- Zwyczajne przeoczenie!

Powędrował do kozy.
Gzsuami jednak  i za małe przeoczenie na- 

jładaija wielkie kary. (Nie m a ..pruwicdliw-j-ści na 
św ięcie!' Władzo śledcze przyczepiły sic do po 1

Postawy

na redaktora toczyw.Ic.ie że bezpodstawnie!) i 
za fałszerstw o zaproponowały!, aby zmienii m iej 
sce zam ieszkania i przeniósł się z Głębokiego do 
Wólejki, gdzie mu offcwcrtwagto bezpłatny lo.kal 
i u.ticymauie.

Wszyscy leraz czytelnicy Echa Głębockie
go' g łętoko  są przejęci tą -stratą j żałosnym  
końcem  swego echa. Czekają obecnie w nap ię
ciu, czy też nic ukaże się w krótce w- W ilejce 
(to b c , żc przed sądem , zmów jakieś „nowe 
echo" redak torsk iej pracy pana Mazura.

W u — Bie.

— ZJAZD WÓJTÓW I SEKRETARZY GMIN.
V\ dniu 1 fen. odbył się w  Postaw ach pod  prze
wodnictwem star ,sty zjazd  wó jtów i sek re tarzy  
gm in pow. postaw  ikiego. W zjeździe ponadto 
wzięli udział wszyscy naczelnicy władz i urąję 
duw niczespolonych re fe ru jąc  najak tualn ie jsze  
spraw y swoich działów. .

/.asadu.czym  przędny,otem obrad były spra 
wy budżetow e gmin. R eferat, zaw ierający ogól 
ne wytyczne przy układaniu  prelim inarzy  bud 
żetowycli na rok 1937—8, wygłosił inspektor sa 
m orządow y Januszkiew icz. Na podkreślenie za 
sługuje postanow ienie o w prowadzeniu do bud 
zetów  gm innych sum y w wysokości zł. 600 ja 
ko stypend-um  dla najzdolniejszych uczniów 
kończących szkoły powszechne.

Przy om aw ianiu spraw  drogow y :lr szczegół 
n ą  uwagę zwrócono r:a jak n a jd a le j idące u ła t
wienie ludności przy w ykonaniu przez nią 
św iadczeń w naturze (szarw arku). W tym celu 
w okresie zimowym, a więc w czasie iiajdogod 
niejszym dla w ykonania tych świadczeń m ają 
hyc organizow ane roboty, przy k tórych  szar- 
w arlt będzie mógł być w ykorzystany.

W, dziedzinie szkolnictw a cała uw aga zusta 
nic skupiona na budow anych szkołacn pow 
szechnych im. M arszałka Piłsudskiego. Budo
wa zastanie ukończona w .roku przyszłym , p r /y  
czem założeniem  jest, aby nowowzniesione sta 
ły się wzorem dla budow anych w przyszłości 
szkół na obszarze danej gminy.

W  końcu zjazdu poruszono spraw y pomocy 
zim owej bezrobotnym  i gm innej opieki społc-cz 
nej.

— ŚMIERĆ WSKUTEK ' U  ZAliZENfA. 
29 ub. m. w Gigotacb, gm. wolkołacklej zmarł 
nagle 29-lelkd Józef Gigota. Zachodzi pnzypusz- 
ezenie, 2 t Gigo!,, zaczadział.

— KREM NA ZABAWIE. 29 ub. m. w Mc 
chowiczach, gm m iadziolskiej, podczas zaba- 
v j  pow stała bójka, w c ias ie  k tó re j W ik to r i 
M aciej K crobiejnikow ie zadali ciężkie uszkodzę 
n ia  ciała Janow i P ieniakon iczowi. P ieniakow icz 
ma rany  głowy j boku,

— SFAŁSZOWANIE PODPISU. Justyn  F ili
powicz ze Szczote-k, gm. kozłow skiej, zanieldo 
wa>ł policji, żc przy  brukow aniu  ulic w P o sta 
wach nie w ypłacono mu należności zł. 59. P racę 
te w ykonał od I do 15 czerw ca 1935 r  Gdy w 
grudniu r. ub u d a ł się do- sejm iku, dow iedział 
się u p łatn .ka, że p .eniądze jego zostały  przez 
kog ś pokw itow ane. O sfałszow aniu podpisu 
podejrzew a starszego b rukarza  Antoniego Du- 
ialieza. O sfałszow aniu podpisu Filipow icz do- 
tvchc«a,s nie mełl.ło.\vnł, ponkrważ Dujalsez obie 
cyw ał m u należną sum ę wypłacie jednak  tego 
nie zrobił.

Wilejka pow.
— KURS NO W lad ORTOGRAFII W gim 

nazjum  państw jw yni w W ilrjct zorganizow ano 
3-dn owy kurs poświecony szczegółowemu omó 
wieniu : zapoznaniu sic z zasadam i nowej ortu  
jrrakii. K uis cieszy się dużym  powodzeniem 
U czestnikam i kursu są przew ażnie urzędnicy po 
w iatowi i sam orządow i oraz wojskowi. W ykła 
dy odbyw ają się w godzinach popołudniow ych.

Nowa Wilelha
— NOM A AGENCJA POCZTOWA. 1 siycz 

n ia 1937 r poczta uruchom i agencję pocztowo- 
telekom unikucyjną 2 go sto-pma, Nowa W ilejka 
2 w  pow iecie wileńsko trockim .

Nazwa urzędu p. t. Nowa W iłejka zostanie 
zm ieniona z tym że dniem  na Nowa W ilejka 1.

PASTA DO ZEBOW
m m m m i  —  ■ ■ m i m —  i  i m i m i i i i i w  i i i i i

Motadeczno
— OBCHÓD POWSTANIA LISTOPADOWI-,

GO. 30,XI. w M .łodecznie z inicjatywy i ,lara- 
niem  miejscowego Oddz. Zw. Strzel odliyła się 
w lokalu k ina akadem ia ku uczczeniu rocznicy 
Pow stania Listopadowego. Na p iogram  ak a 
demii złożyło się: przem ów ienie okolicznościo
we, k tóre wygłosił strzelec Filistow icz Longin, 
deklam acje, odegranie jednoaktów ki p t. „Car 
scy bohaterow ie" oraz kilka obrazków  z  życifi. 
legionowego. Na zakończenie odśpiew ano H ym n 
Narodowy. Na akadem i -poza m iejscowym i wta 
dzami strzeleckim i i licznie zebraną publicz
nością był rów nież obecny dow ódca Miejsce 
wego garnizonu, który żywo in teresu je  się wszel 
k in r  przejaw am i życia strzeleckiego w powie 
eie, udzielając Związkowi swe jszczególnej 
opieki. Zaznaczyć należy, że cały p rogram  w ce- 
le nieźle wykonali strzelczynie i strzelcy z Od
działu molodcczańskicgo w yłącznie w 'asnvm i- 
s:lami. s . S. N.

— UJECIE I UCIECZKA KŁUSOWNIKA. I 
bm. Stefan Lewandow ski, gajow y lasów pańsf 
wowych u ją ł na  gorącym  uczynku kłusownictwa., 
z nielegalnie posiadaną dubeltów ką Pn.rfena Ko 
zakiewicza z Iwoncewicz, gm. k raśnieńskiej. 
Gajowy prow adzi! k łusow nika do posterunku  w 
K rasnem , jednak  na prośbę Kozakiewicza w stą 
pili do, lwoncewicz, gdzie kłusow nik zbiegi.

—  POWIESIŁ SIĘ Z OBAWY KONSEK 
WENCJI KRADZIEŻY. 29 ub. m. roboWil Alek 
.sairlei- Baranowski, zaui. w maj. Dworzec, gm  
krośnieńskiej, powiesił się. Docl.odzenie asralf 
to, że Baranowski od dhusaego ezasi. dokony
w ał drobnych kradzieży i jego ehiebodawezyni, 
Okliawia Porranowska, groziła mu wypoulrdtze- 
niem shizby. Gdy brat deoatu dowiedział się p> 
tym, zapawiedzial mu, że wypiydzl go z douio. 
o  iic uie i«p m 4»iiir  kradzieży. Na tym tle Ra 
ranowsa odebrał sobie życie.

—  KOŁO ŁOPP W DRUI ZOBGA.MZOWA 
ŁO KILKA KURSÓW OPLG, które przeprowŁ-
<lził in s truk to r hrasiawsLrego obwodu L J P P , «t- 
m ianow icie: Kurs III Kat. służby dozorow ania 
OPLG, króry ukończyło 27 osób w tym  l i  n a r- 
cerzy, 12 godzinny kurs in form acyjny  dla ogółu  
społeczeństwa, k tóry  uKończyło 208 osob : dw a 
kursy  5 godzinne dla uczniów gim nazjum  i szke 
ły pow szechnej, k tóre ukończyło 277 uczniów.

Z ainteresow anie społeczeństw a drnjskiego 
spraw am i obrony przeciw knnkzej i przecjwgai 
zowej jest duże, co przede w szystkim  należy , 
zaw dzięczać intensyw nej p racy  zarządu m iej- 
scow eso koła LOPP.

— i BM. ODBYŁO SIE W  BlłASLAW lL 
ZEBRANIE NlZSZYCH FUNKCJONARIUSZY 
PAŃSTWOWYCH i sam orządow ych którzy p; 
zaznajom ieniu  się ze statu tem  Zw. Kfźszycb 
Funkcjonariuszy  postanow ili zorganizować w 
B rastaw iu o d d z ^ ł tego związku i w ybrali za  
rząd  tym czasow y na czele z Jozefem  Jodziałą.

Stuaio  Rytm o —  P lastyk i Tanecznej

KOŁAKOWSKIE J-ŚMIETArtSKIEJ
przyjmuje zapisy ^nń i Dzieci 12— 1, 16--20  
lncywidup'ne leko) s tańców towarzyskich- 
M o*ość sezonu Eu Son, Dassc-D ob ie 1 inne. 

W Pohulanka 19—12-a,

W iec przecrogruźPczy w h i t m k
Ja k  co roku  odbywa się przy szkole rolni 

czej w Antowilu 3-dniowy ku rs  dla zarządów  
Kół Gospodyń W iejskich  pow iatu wileńsko-frn- 
ckiijgo. W  czasie obecnego kursu, k tó ry  trwa

Z ducnem kultury i postąpu wsi

! od 1 ao 3 g rudnia wł prezeska kół Reapodyi.
I i k ierow niczka szkoły Maria Łesiccka zwróciła. 
■ się do wiJeńsŁ o trockiego T ow arzystw a Prze- 
1 ciw gruźliczego z prośbą <?' wj-głoszenie pogadan- 
i k i na tem at walki z gruźlicą. 2 g rudnia poga 
i d sn k ę  -taką wygłosiła lekarka  d la  30 goroodyń 

i 29 uczenie Szkoły Rolniczej.
D otychczas akcja  przeciw gruźlicza w powie 

•cie szerzyła się przew ażnie w śród gi-omail w iej 
skich. Obecnie m am y do z-notow unła fak t roz
szerzenia się te j akcji n a  ko ła  rolnicze, gdyż- 
w s/ystk ie  gospodynie wpisały się nie ty lko  oso
biście n a  członkinie T-wa Przecjw gruiiiczego, 
lecz rów nież w im ieniu 16-tu kół z poszcze- 
gó!nvch miejscowości. Równ eż zapisały się n a  
członkinie T-wa uczenice Szkoły Rolniczej.

N astępny wiec przeciwgruźliczy odjjędzie 
się na żądanie gospodyń w Mejszagole w dnka 
3 grudnia br.
min i l i l l l Ma— —

W ieś kom pina, w puw. łow ickim  woj. w arszaw skiego, została zelektryriikowauą. <Jby takich 
przykładów  św:adczących o tak  bardzo po trzebnych  wsi po lskiej ku ltu rze  i postęoie, mnożyło 
się coraz więcej. W ieś K om pina jest św iadectw em  że silna wola j celowa organ izacja  mogą 
zdz,ał;,ć cuda. Do rzędu tak ich  w łaśnie „cudów " w iejskich możem y zaliczyć kom pińską eh 
k trow nię. Gospodyni kom pińską przygotow uje oczyw iście herbatę  w im bryku  elektrycznym  
co widzimy na naszym zdjęciu. Dzięki e lektryczności siła  ośw ietlenia chat kom pińskieh zwiek 

szyła się o 22 razy przy jednoczesnym  po tan ien iu  kosztów  o  3 razy.

?a
1 rok więzień a 
Ułatwianie nierządu

**rzed sądem apelacyjnym w W ilnie sranr 
wczoraj 82 letni Ghaiim Kac. ,>ra/ córka jej 
25-lctnia Tyrce ,po mężu Kreńska, oskarżeni 
ciągnienie zysków z nierządu i ułatwianie bi« 
nyni dziewezęioin uprawiania nierządu. Sa 
okręgowy skazał ich na kare po 2 lata więzi 
nia, Sąd drugiej instancji uznał że w spraw  
brał jest doMatPcznyrh dDwodów winy ciągn 
nia .zysków z  nierządu i że zarzut uiatw-m  
uprawiania nicrządc osobom trzeeiu. został t- 
sow icie udowodniony. Kac i Kreńska otnym a  
po 1 roku więzienia. Oh wnosił ad vok  
Frv,łm„ x. z.



.JirKJLR** l  dnia 4 grudnia t *>:;<» r.

K R O N I K A
Dzłi; B arbary P. M., P io tra M. 
ju tro : Sabby Op., Krystyny B„

ńfschod słońc* — godz. 7 m. 25 

ż*cnou słone* — god z 2 m. 53

Sscsrrzsz łB ia  Zakładu Mt1tMr*i«i)l U. S. B 
9  Wlliil* z 4*1* 3 X11 1835 r

. Ciiiijesia; 750 
Temp*.ra*u.a średm.a +  0 
T em peratura  na jn iższa  +  ł 
Tempera!*,, a Ba^aydsza +  1 
O pad  —
Wiatr ^ołudokrw y
T endencja  ŁnroaneAryczua: -wzros*
Uwag: ob iuunw

PRZEWIDYWANY PRZEBIEG POGODY 
ao  ■wieczora dnia 4-go g rudnia  rb 

Pogoda o zachm urzeniu um iarkow anym .
■Na u z in a o i lekk i w  góracih zaś um iarko  , 

■wany m róz.
Laii,«rkowane w iatry północno-zachodnie i 

4 schodnie

DYŻURY APTEK.
Dziś w nocy dyżuru ją  następu jące apteki
1) Nałęcza (Jagiellońska 1); 2; S-ców Au 

gustowskiego (Kijowidia 2); 3) Romeckiegc i 
Ź ielancd (W ileńska 8) 4| F rum kinów  (Niemiec 
k a  23); 5; Ro»tkowslaiego (K alw aryjskk 31); 6) 
Paki (Antokolska 42); 7) Sz.antyra (Legionów 
10); 83 Zajączkow skiego (W itoldowa 22).

KOMFORTOWO UR7ąDZOhY

Hotel St. GEORGES
w W I L N I E

Apartamenty, łazienki, telefony w pokojach 
Ceny bardzo przystępre

PRZYBYLI DO W ILNA:
—  Iło  H otełu St. Georgfc.: Galewski P .„ tr  z 

W arszaw y ; L abcla Lucia, tancerka i Baccelo 
ia y  Wiateri Tomoso z Rzym u; Schmoikoff Ni- 
Itoiai z Plialandii; Jurew icz Jan ina  z W arsza 
w y  Wiolsi-i Sew eryn, stud z W arszaw y.

HOTEL EUROPEJSKI
Pierwszorzędny. — Ceny przyrtępne. 
Telefony « pokojach. Winda osobowa

ADMINISTRACYJNA.
—  Starosta ; rudzki uL rtn  za niepłacenie 

iklwdek pracow niczych na Fundusz P racy  grzy 
w nę po zł 100 z .zamianą na 30 dni aresztu bzy 
■mona P u rtę  (Mysia 23), M irona Uciecliownere, 
^Szopena 1), Mojżesza Rybaka (W iłkom ierska 
<36) baula D ajona (Sawicz 11 j i

Za an ty su rita r.jy  stan  składu aptecznego 
grzyw ną zł 100 z zam ianą na 30 dni aresztu 
Mojżesza M enakiera (Sawicz II).

Z: użyczenie lokalu do gry hazardow ej
g rzyw ną zł. 20 z zam ianą n a  5 dni aresztu  W il 
helm a LulomsJi.ego (Zamkowa 17).

m ik j .sk a .
—  JaK i W 1LKO BĘDZIE M1ALO KO.NTYN 

C E N I NA UBÓJ RYTUALNY? W  zw iązku z 
wchodząc, w r , t a t  z  dniem  J stycznia r  prz. 
noijm  Uhla w ą o  uboju ry tualnym , m iarodajne  
czynniki za ję te  są  obecuii ustalaniem  dla W il 
a a  kontyngentu  mięs* z  uboju  rytualnego

Jak słychać, kontyngent dla YYilna ma był 
data tony w wysokości 300-000 kilogramów mie- 
■ uęexnle.

Judooezesnic saiadanc są  p ie rz  rzrźników  
po aan ia  « uzyskanie konsesyj na sprzedał ml 
aa ry tualnego Dotycaeza: złożono juz 57 po i 
dań.

— Ilość klientów opieki społecznej u wiek . 
asa ste. Nadejście zwny pociąga zawsze w zrost 
nędzy i bezrobocia T ak naprz. w ciągu jedne- 
gc an ia  onegdajszego w ydział m iejskiej opieki 
■społecznej aiusian załatw ić aż 300 petentów . Jak  
n a  jeden  dizioń jest to  liczba rekordow a.

Przy sposobności należy zaznaczyć, że w 
■Ciągu lib. m iesiąca w ydział opieki społecznej 
m ag .itra tu  przyszedł z doraźną pom ocą 512 
bezrobotnym  i biednym  udzielając im doraźne 
go  J ILudniowego zatrudnien ia . Na cel ten wy
datków ano 40i8 rło tych. Zapomóg udzielone 
•665 n a  sum ę 6706 rłołych,

— 712 DZIECI ULICY PRZESZŁO PRZEZ 
DOM ZATRZYMAŃ. Jak  Się dow iadujem y, I,zba 
Zatrzym ań od obwiń. swegoi isLnienia w W iln e 
t  j. od kw.etauą rb. do 15 listopada roztoczyła 
opiekę nad  712 dziećmi, w tym  było 20 .procent 
■dziewczynek. W iele dziec. zdobyło soliie m iano 
j-ecydywistów, post ew az k ilkak ro tn ie  sprowadza 
ły  policjantki do  1 zl>y. skąd po killku dniach po 
w racał) znowu na uWcę, upra.w.ając system aty 

ezoi« lub dopuszczając stę drobnych p rze 
stępstw " 5  g flfj

—  Budowo ozkoły w Jerozolim ee. Magi 
* tn  t postanow ił roboty  pr* Y budow ie szkoły 
pow szechnej w  Jerozolim ee kontynuow ać w c- 
k res ie  zim owym , © o 1 m arca m ają  być prow a 
dzone roooiy  w ew nętrzne późni :j za/i roboty 
*ew nełrzne, k tó re  całkow icie m ają  być zakoń
czone w sezonie łetwim’ roku 1937

— Dz^ntalność Pogotow ia Ratunkow ego.
v f  ciągu uli. m iesiąca Pogotowie R atunkow e 
interw eniow ało 498 razy, z czego 218 było wyja 
zdow na  m iasto, w pozostałych w ypadkach 
udzielono pom ocy na m iejscu.

.— Posąg Tem idy w gm achu siarego r a 
tusza. Jak  się dow iadujem y, znajdu jący  się w 
posuddaniu m agistratu  posąg Tem idy zostanie 
po od restau row an iu  um ieszczony w gm achu sta 
rego ratusza Remont ra tusza przeprow adzony 
zostanie jeszcze w ciągu bieżącego sezonu z i
mowego.

—• Ulgi dla zalegających z  opłatam i za ka 
niilizacje i wadę. M agistrat postanow ił udzie
lić ulg p łatnikom , zalegającym  7. opłatam i za 
kanalizację i wodę. Ulga polegać będzie na tym, 
że o ile p łatn ik  do 21 m arca ureguluje zaleg
łości, zostanie zw olniony od płacenia k a r za 
zwłokę.

SPRAWY AKADLMK.KIK.
— A kadem ickie Koło Polskiej M acierzy 

Szkolnej w W ilnie .zorganizowało b u rs  dla pre 
legentów ośw iatowycli. m ający na celu zazna 
joni.enie m łodzieży akadem ickiej z problem em  
akcji prelekcyjuej

Po zakończeniu Kursu odbył się W ieczór 
D yskusyjny, na k tórym  om ów ione zostały n a j 
ważniejsze zagadnienia zw iązane z akcją p ro
jekcyjną na wsi i w  mieście, oraz prelekcja 
p karow a w Domu Noclegowym dla Kobiet 
(Żydowska 10).

Kursu wysłuchało 21 osób.
— Akcja prelekeyjna. W zorem  lat ub. p re 

legenci Akad. Kota Macierzy wygłasza ją na te- ' 
renie W ilna w różnych organizacjach  odczyty 
ośw iatow e z przezroczam i z zakresu  różnych 
zagadnień życia i wiedzy

Dotychczas wygłoszone zostały odczyty:
27.XI w Instyt. Robotn. im. Żeromskiego 

(Orzeszkowej 11) „Przyczyny chorób zakaź
nych", „Gruźlica płuc“. (>sóib przeszło 80.

28.AI w  Domu Noclegowym dla koiliet ..O 
gruźlicy". Osób 40.

20.XI w ochronie im W inc. 5 Paula (Ko
szykowa 7) „Alkoholizm". Osób 60.

SPRAWY SZKOLNE
— F.GZAMJNY DLACKSTERNÓW K urato

rium  Okręgu SzJiCimcgo W ileńskiego podaje do 
wiadomości, że najbliższy g tm nazjaln \ egzamin 
dojnzaiości d la  eksternów  odbędzie się w sty 
czaru 1937 roku.

Podania o  dopuszczenie d o  egzam inu w tym 
term inie .przyjmowane są  w K ancelarii K urato
rium  (nok. Nr, 21) w term inie do Ig grudnia rb. 
w łączu c-

Do podainia dołączyć r  a leż} : 1) życiorys wła 
ano-ręcznie napisany z dokładnym  w skazaniem , 
gdzie ekstern uczył się,, gdzie i .jakie sk ładał 
już egzaminy, jalk nrzygotowal szią ido egazimunu.
2) m etrykę ■lnodizenia. 3) posiadane św iadectwa 
szkolne. 4) w ykaz ilektory z jęz. polskiego i jęz. 
obcego now oży tnego, ń) diwie n iezaklejone fo to
grafie z pośw iadczeniem  tożsam ość osoby z 
fotografią. 6) św iadectwo m oralności, wydane 
przez władze adm inistracji ogólnej m iejsca s la 
ng i, zami-eszlkauia petcnlta. 7) dowód opłacenia 
do kasy I Urzędu Skarbow ego w W ilnie ko-nto 
Nr. 383,4 na tacliuinek K uratorium  Okręgu Szk, 
W ileńsk :ego taksy  egzam inacyjnej 60 zł.

HARCERSKA
—  KONFERENCJA INSTRUKTORÓW Od 

6 —8 bili. odbędzie się druga konferencja iinstsru 
kitorska i odpraw a hufcowych.

k o n ie ren r ja roz|>ueznie się Mszą św. w nie
dzielę- o godz 9 w kościele św. Michała, i będzie 
trw ała dw a dni. P rogram  obejjnuie m m refe
raty  1) -.Sublimaie.js itiislynlktów w iwycnowanżu 
harcersk im " — dr. P. M. .Puciata. 2) „Zagad
nienia organizacyjne grona ifratnazj zny“ — B 
Pieiraszikiew-i.cz. 3) ,.Trzyde1nv wyścig pracy<‘ ,— 
K. Jełski':, 4) .H arcerstwo wie,s.kie“ —  ks. M. 
L uzar. 5) Omówienie i ustalen ie  wytycznych 
p rac  (grona starszyzny na rok  193fy/37. 6) Po
dział prac. 7) Ułożenie kalendarzyka, zajęć

S-go grudnia odbędzie się odpraiWn Iiufco- 
wyeth

GOSPODARCZA
—  II ra ta  pu la tk ó w  m iejskich. 30 listo

pada upłynął term in p łatności II ra ty  sam o
istnych podatków  m iejskich od psów, szyldów 
reklam  ; zużycia bruków .

W  stosunku do płatników7, którzy naleznoś 
ci w te rmi.nic n ie  uiścili w7 najbliższym  czasie 
rozpoczęta zostanie akcja  egzekucyjna.

— W ybory now ej K omisji Odwoławczej, 
śVobec nie przedłużenia kudeneji Komisji Odwo 
Jawczej od podatków , urzędującej przy  w ileń
skiej Izbie Skarbow ej, odbędą się yv C i ą g u  li. 
m iesiąca yyybory now ej Komisji. Kandydatów: 
do Komisji zgłoszą sam orządy gospodarcze- 
Izby. Przem ysłowo H andlow a, Rzemieślnicza 
i Rolnicza.

Nowa Komisja odw oław cza rozpocznie prn 
eę od roku przyszłego i

— W SPRAYYIE WYŁĄCZENIA O lU I t  NA 
POMOC ZIMOWĄ Z PODSTAW YYYMIARU 
PODATKU DOCHODOWEGO. O statnio Zw. Izb 
Przem . H andlow ych w ystąpił do m in istenum  
skarbu  z w nioskiem , aby w interesie potnego 
pow odzenia akcji pom ocy zim owej w drodze 
dobrow olnych ofiar, przyjąć zasadę, że złożo
ne na  ten cel ofiary  zarów no w gotówce jak 
i w na tu rze  nie podlegają  w łączeniu do pod
staw  w ym iaru państwow ego podatku  dochodo 
wego. Związek lzh jest zdania, iż zrealizow a
nia przedstaw ionego w niosku skłoni niew ątpli 
wie p łatn ików  do deklarow ania znaczniejszych 
ofiar.

— O PODZIAŁ KONTYNGENTÓW NA YVV- 
WÓZ TRZODY C III.EW N EJ. Na skutek u sil
nych starań  sfer gospodarczych Ziem Północno 
W schodnich z rs ta l poddany rew izji istniejący 
dotychczas klucz podziału kontyngentów  na wy 
wóz trzody żywej do Austrii.

K ontyngenty te dotychczas były przydziela
ne p raw ie  w yłącznie wojew. centralnym  i za 
chodnim  i tylko w niew ielkiej ilości Ziemiom 
Północno-W schodnim . Tym czasem  wykazały 
przeprow adzone badania , zarów no istniejące 
nadw yżki trzody na ziem iach tul., jak  i jej 
jakość, mogą zaspokoić w znacznie większym 
stopniu zapotrzebow ania rynku  austriackiego. 
Biorąc pod uwagę powyższe okoliczności czyn
niki dysponujące przydziały rozw ażają o s ta t
nio możliwości ewentualnego przesunięcia roz
działu kontyngentów  austriackich  z woj. po- 
huln.-zachodu, n a  północny w schód Należy 
więc żywić nadzieję, że s taran ia  tut. sfer za in 
teresow anych zostaną u względiii-one w imię 
słusznych interesów  Ziem Północno-W schod
nich.

Z KOLEJ I.
— POŁĄCZENIE Z PRESAMI WSCHODNI 

Ml. Na .sąsiedżikiej konferencji pooisko-niemiec- 
k iej w Norymberdze, jaka  odbeta, yię w dniach 
23-—28 listopada rb. .m. in. nsla.lo/io bezpośred
nią kom unikację z dniem  22 m aja 1937 r. W ar
szaw a—.Królewiec (Prusy Wfscliottnie) pociąga 
mi E. 31/11/714 (odjazd. Nrólowiec 21 m. 16. 
przyjazd. W7nrsza>wa 6 m . 48} i 731/12 E. 30 (od
jazd W arszaw a 0 m. 30. Królewiec przyjazd 
9 m. 21). Z ram ienia D yrekcji Okręgowej Kolei 
Państw ow ych w W ilnie wdział w  konferencji 
wziął k ierow nik działu pasażerskiego p. Framci- 
szek Szreders.

ZKRRANL4 I ODCZYTY
— KLUB WŁÓCZĘGÓW. VYr p iątek  dn. 4 

bm. w lokalu przy ul. J. Jasińskiego 6—9 — 
(mieszk. pp. W ierusz-K owalskieh) odbędzie sję 
217 zebranie Klubu W łóczęgów Początek o g. 
20. Na porządku dziennym  ref p. red. Ja n u 
sza Ostrowskiego pt. „W arszaw ski kongres 
Zet‘u i jego ideowa dek laracja" . W stęp za za 
proszeniam i. In fonnacy j w spraw ie zaproszeń 
udziela się prz.y telef. 1(5—5)0 w godz. 17 18.

—  Z J A Z D  RiEOIONALNY INTELIGENCJI 
KATOEIGKiIEJ ARCHIDIECEZJI WUL. Z apro
szenia na obrady Zjazdu (dn. 6 grudnia rb. o g. 
15 m. 30 — punktualnie) oraz b ilety  ma przed 
stawienie av Te.itrze Miejskim na Pohulance tg. 
20 m. 15) m ożna nabyć w lokalu Z w O z k u  Pol. 
Intel Katn.1. ul. Zamkowa 8. I piętro — w- ,pią 
k'k  dnia 4 grudnia od godz, 57 do 19 i w sobotę 
dn ia  5 hm. od godz. 16 do 21.
‘••m m fo*

TEATR i MUZYKA
TEATR SlIEJSKl NA POHULANCE

— Kom edia „Tempo 120" — po cenach pre 
pagaiicYiwycli, Poczynając od dn ia  dzisiejszego 
o godz 8 15, wesoła kom edia „Tempo 120 uka 
że się po cenach propagandow ych

—  „Ludzie na krze" 1 „Stare wlino" na |h v id  
stawieniach popołudniowych, po cenach propa 
gandow ych. W. najb liższą niedzielę po południu  
po cenach propagandow ych — ukaże się po 
raz o s ta tir  znakom ita w spółczesna sztuka Lu
dzie na k rze" zaś w śv ląteczny w torek rów nież 
już po raz ostatn i n a  przedstaw ienie po potud 
niowem wesoła kom edia „Stare w ino"

TEATR MUZYCZNY „LUTNIA"
— Dzisiejszy w ystęp h indusk iej tancerk i 

N yota Inymka. M isteria taneczne, Dz.ś o  godz 
8,15 w ystąpi raz jeden tylko fenom enalna tan  
cerka  egzotyczna Nyota Inyoka, k tó ra  w  trvum  
falnym  pochodzie artystycznym  po całym  świc 
cie w7yw ołuje entuzjazm  i zachw yt widzów. 
W ielkie m istc ila  wschodu przetw orzone zostają 
przez tę znakom itą tancerkę w ksztatt tanccz 
ny na tle legend i w ierzeń religijnych Indii i 
Egiptu. .Nyota Inyoka — w ystąpi w  swych bo 
gatych stro jach  egzotycznych. Pozostałe bilety 
nabyw-ać m ożna dziś od godz. 11 r. w ciągu 
dnia całego

— „D okoła Miłości". Ju tro  pow raca świetna 
op. O. S trauca „D okoła Miłości" z Z Lubiczów 
ną w roli głównej.

— Jiiirzejsze widowisko naielowe S iw iny- 
DoisUiej w „Lutni". Ju tro  o godz. 5 pp. odbe 
dzie s 'ę  doroczny pokaz baletow y studium  L. 
Snwiny-Dolskiej. Bogaty program  obejm uje ba 
lety: „W  noc św ięto jańską", „YYTeszezka lalek", 
oraz liczne tańce ludow e i charakterystyczne. 
P rodukcjom  tamecznym towTarzyszyć nędzie o r 
ki s lra  pod kierow nictw em  YV. Szczepańskiego

A D  1 0
W I l N O . 5

K GORZUCHOWSK^. Zamkowa 9
Poleca zegarki szw ajcarskich fabryk , wyre
gulow ane z gw arancją. W yroby ziole i sreb r

ne papierośnice, najnow sze fasony. 
Solidna nuprnwa. (.cny konkurencyjne.

Konkurs
\ \  y7dzial Pow iatow y w Swięclar.ach ogłasza 

KONKURS na stanów 1 slko agronom a pow iato
wego.

Warumlki
1. OJr walelist.wo Polskie.
21 Wi«k do 35 Jait
3 .  n \ \ r y / s 7 . i -  i .u b  i n - d m e  w y k s z t a ( r e m i e  r o l u .
4.“ ,Najmiiiiej ipiąciolkdtiiia praktylka..
Posa-Io <lo objęcia od  1 stycznia 1937 r. 
Wymagrodzonie wodfug VIII grupy płuc u-

rzędnilków sam orządow ych.
Podania z odipiisami dokumieotow i rwłasno- 

ręcznie’ mapisamym życiorą sem należy .lad ■yhić' 
do dnia 20 grudnia 1936 r.

Podania ncuw /.glęonio 'ie pozas 'aną  bez o d 
powiedzi. '

Przewodm/czący Wydiziaiu Pow iatow eza 
SttJTObła

(—|  STANISŁAW tnUOREK

PIĄTEK dnia 4 fii udma 1936 r
6.30 — Pieśń; 6,33 — G im nastyka; G^0 — 

M uzyka; 7,15 — l/zieauitK por.; 7,25 — progiaaL 
diziemny; 7,30 — Inuorm acje i giełda rolin.; 7,36
— Muzyka.; 8,0o — Audycja dla szkół- 8 10—
11,.30 — P rzcrw a7 _ 11,30 — Audycja dla bztkót,
11 57 — Sygnał czasu i hejnał; 12,03 — W dn iu  
świętą górniczego — audycja; 12,40 — Czego 
potrzeba m ojej zagrodzie — pog. roln,.; 12.50 —  
Dzinimik potudtn. 13,00 — Muzvka pujiulairui,
14.00- -15,00 — Przerw a; 15,00 — Wi adomości 
gosp ; 15,15 — Koncert rdkuaimowy; 15,25 — Zj~ ■ 
cie kulturalne; 15,30 — Ode netk prozy; 15,40 — 
Muzyka, dllr dzieci; 15,45 — Listy dziaci omówi 
ciocia Ha,ki; 16,00 — Francuskie piosenki ozie  
emme, 16,1,5 — R ozm o\.a z chorym::; 16,30 —  
K oncert; 17,00 — Tan? gdzie Ja n  III z kowali- 
c.hą tańcow ał; 17,15 — 1). c ko n te rtu ; 17,50 —  
Reportaż z obchodu B arbarki, 18,00 — W iaste 
mości sportow e; 18.06 — P oradn ik  s nor to  wy* 
18,20 — Jak  spędzić święto?; 18.25'— Ze sp>aw 
litew skich; 18,35 — Muzyka z płyt; 18,50 —  
Przegląd prasy rol.u czej I. N iew odu różańskiej, 
19,00 — K ucharz — now ela J. L ieoerta; 19,20 —
Z pieśnią po kraju  — aud. prof. Rutkow skiego; 
19,45 — Fragm em  operow y; 20.00 — Koncers 
symfoniczny z. F ilharm onii N\ irszaw skiej; W  
pierwszej przerw ie: Dz mik wieczorny i pog.; 
damka; 22,30 — Rzeźnik i poeta; — skecz; 22,55
— O statnie wiadomości

SOBOTA, dnia 5 grudnia 1936 r.
6.30 — Pieśń; 6,33 — Gimn.; 6,50 — Mu

zyka; 7,15 Dziennik por.; 7,25 — Program , 
dzienny; 7 30 —  in fo rm ac je  i giełda ro i.; 7,35- - 
Muzyka na dzień dobry: 8,00 — Audycja d la  
szkól- 8,10— 11,30 — Przerw a: 11.30 — Śpie
wajm y piosenki; 11,57 — Sygnał czasu; 12,03 — 
Koncert symf.; 12.40 — Skrzynka ro ln .; 12.50 —  
Dziennik potudn 13,00 —  K oncert życzeń,
14.00— 14,30 — Przerw a; 14,30 — Idzie Sw. 
M ikołaj słuch, d la  dzieer 1 5 ,0 0  W iado
mości gosp.; 15,15 — K oncert reki.; 15,25 —  
Życie ku ltu ra lne; 15,30 — O dcinek prozy , 
15,40 — Muzyka rozryw kow a; 16,15 — Mintir 
tury m uzyczne. 17,00 — T ransm isja  nabożeń
stwa z O strej Bram y; 17,50 — przegląd w y
daw nictw ; 18,00 — Pogauanka ak tu a ln a ; 18,10
— WSad. sport.; 18,20 — Audycja dla w szy
stk ich  „Święta Cecylia"; 18,50 — Pogadanką 
ak tua lna ; 19.00 — Żywot niezłom ny, aud. w  
oprać J W iśniew skiego; 19,40 — K oncert; 
20,30 — Nowości literackie, om ów i J. L oren- 
tow icz; 20,45 — Dziennik wieez.; 20,55 — Po- 
gandanka; 21,00 — Audycja d la  Polaków  za  
granicą; 21,30 —  k o ncert; 22,30 — Nowości 
z płyt; 22,55: O statnie wdauomości: 23,00- 23,30
— I). c. nowości z płyt.

W iadom ości radiow e
A im m  RUBINSTEIN 1 W ILLY FEKRLb O  

w rad iow ej >iansmisjl
Piątkow y koncert trainsmiłowamy przez wszy 

ilk ie  polskie rozgłośnie z FTlharmnnii W arszaw  
skiej stanow i bez w ątpienia je  in  r ?. na iw Ąń 
szych w ydarzeń muzycznych legoroe.oacgo ccw 
n u  muzycznego. Połączenie w ysypu  dw śch a r 
tystów  lej m iary  co R ubinstein i F e rre ro  gwi 
ran tn je  itoncemowl najw yższy ,poziom  To też,,
l.gurujący w  progi amie koncert o-m oil Br.- b rr  
sa, k tó ry  odegra zntJkomiły pianista' z tow arzy
szeniem orkiestry  pod dyr. słynnego w łoskiego 
kapelm istrza —  zapow iada się w spaniałe W 
sym fonicznej części koncertu w ykonane zosrattą 
dziełas k tóre  o .u ln  kapelm istrzow i szerokie polf 
a o  popisu: Bee*hovena — ,Jlfjnwy-it", R. S trau  
ssa — „Don Juan" i Re«pifihieigo — „P in i cfi 
Roma". K oncert rozpoczyna się o  godz. 20.15

„RZEŹNIE I PO ETa "
Skecz radiow y.

O krwaw ione ćw ierć, m ięsa w sklepie lzeżru- 
ka i wvglokl,zouy ale pełen sonetów  w diŁ>zy p o 
e ta  — czyż m ożna w ym yślić większy kontrcY  
m ocniejsze przf-ciwistaiwienie —  poezji i prozy 
życia? A jednak  bez ty7eh kilkudziesaęciu gn, 
m w  krw iste j polę-dwicy naw et na b a rd z ie j udv 
ehow ionem u poecie' ti udno wyżyć. Skecr radie - 
wv p. t. „Rzeźni k i poeta* omóy i ten „probl-em 
z hum orem  .Sik<xz D uvem ois n aća  badioatae*'! 
W arszaw ska dnia 4 bm. o  godz 22,30.

„TAM GDZIE JAN III Z KOM ALIEHĄ 
TAŃCOWAŁ"

. Felleion radiow y.

M iast oczko, ma .opolskie Jaw orów ; chociaż 
m ałe, ma 'duże trądvcje  historyczne L ubił tafto 
przebyw ać król Sobieski, a wesele law orow skiei 
kow ałichy, na Móryrm k ró l oolioozo się baw ił 
jako  dmiiżbc: — posłużyło za tem at d o  wielu n o 
wel i u tw orów  scenicznych. Dziś m iasteczko to 
styuie ze swych w yrobor przem ysłu chahip<n} 
czego. Łyżki drew niane, „koł uszki". izaba-wiki 
jaw orow skie znane są p raw ie w catej Polsce 
D nia 4 bm. o godz. 17,0o o m iasteczku tym  opa 
wie rad;o-słuchaczo,tr M ichalina Gretkowicz,

Na wileńskim bruku
TUCZONE INDYKI.-

lk ń l o w d l  W itold (Bukowa 7) tuezyl 3 indy  
k i na święta. Skrzętnie jk ry w a l ten ta k t prwtm 
sąsiadam i. Nie ukry ł jednak przed w y alad riL  
złodziejskim . W ezoraj w nocy przedostali sic 
do jego .nieszkatnia 1 w ykiad li indyki. (e).

p o d r z f it f .k
Przy uHcy Piłsudskiego 19 znaiczioao  pod  

reutka w w ieku 7 miesięcy. F r r » w lH » jo  gar 
l„  ż łóbka tm . Marii. (e).

J
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Hcwośti wydawnicze
— JAN DR E \V \  O W-S KI: O niedoskonałym  

P“W<*e-
W srsw *  a la jo . P race Z aulaau Ekonom ii 

roU tyeznej S iK ^y  Głównej H andlow ej w Wiar 
.jaw ie , Ze.szyt 2.

W! ostatn ich  k ilku  latach  ukazało się na  
Zachodzie E uropy kilka dzieł, zm ierzających 
do  przebudow y teoretycznych podstaw  ekono
m i  polilycznej. Do now atorów  na tym  polu 
n a leżą  m. in. J. R. Ilicks i R. (i. 1): Allen, k tó 
rych  prace m ało są znane u nas, pro)'. L. Rob- 
b in s , E. Chamlberlin, Joan  Robinson, i m. zasa
d za ją cy  sw oje badainia szczególnie na tezach V. 
fżareto w ypowiedzianych w w ydanym  jeszcze 
■w r. 1911, słynnym jego Podręczniku ekono
m ii politycznej. Z tego sam ego podłoża w yrosła

Si®
%  

>ravidzM&
k o c F a l a c a  m a t k a

łła ra  się przedewszystkiem  
o  zdrowie swego dziecka 
Jecorol stosowany zamiast 
tranu, jest smaczny i lobia 
ny przez dz.eci Jecorol 
wzmacnia kości, sprzyja 
wirostowi i stosoiC się 

przy krzywicy

J E C O R O L
B U K O W S K IE G O  •

MBOR.CHEH.-WRMAC. ~ —
MAf-ISTeRA BUKOWSKI SUKC..,Wa BSZAVA

rów nież p raca  Jana Drewnowskiego, asystenta 
zakładu ekonom ii politycznej przy Szkole Głów 
nej H andlow ej w W arszaw ie, p. t.: „O n iedo
skonałym  popycie", fu torow i chodzi o popyl 
efektyw nie w ykonyw any na rynku, który  zale
ży nietylko od zasobów dóbr, znajdu jących  się 
na Tynku i skali preferencji jednostk i, ale rów 
meż od wielu różnych właściwości osób, dóbi 
i rynku

Przy jm ując za podstawę swych dociekań 
teorię w artości Pareto, uzupełnioną przez Iłie- 
ksa i Allena, s ia ra  się au to r przepi rw adzić kia 
syfikację przeszkód przy popycie. Dzieli je  na 
4 kateg. P rzeszkody te I) to fak t istn ienia ogra 
niczonęj ilości dobr II) niepodzielność fizyt zna 
i psychiczna dóbr oraz n iedoskonała inform acja 
jednostk i o cenach panujących na rynku  III) 
trzeci stopień przeszkód to przeszkody, wynika 
jące z o rganizacji rynku, a dotyczące w szyst
kich, którzy  na  ten rynek  przychodzą jako  kon
sum enci IV) czwa.rty stopień lo przeszkody nie 
dotyczące w szystkich konsum entów  lecz tylko 
n iektórych ich grup lub nawet tyj ko jednostek. 
Na k lasyfikacji w spom nianych przeszkód b u 
du je  D rewnow ski sw oją teorię popytu rzeczy
wistego. P raca Drewnowskiego, gruntow na i ory 
ginalna zasługuje ze w szechm iar na głębsze za
poznanie iię z nią. . M.

P A W I  Kolosalne powodzenie!
Zachwyt publiczności! M A R I A

STUART
B B B g Marty Eggerth

C A H E W I C Z "
Po

Pbplsowy 
w czarujące, u p c e tc e

Pr. L ehara 99

Konkurs
na wydzierżawienie bufetu

Z arząd Rodziny Urzędniczej w Metod ocznie 
ogłasza konkurs na w ydzierżaw ienie bufetu w 
Kasynie. Bufet dc obj ci a od dn ia  15 grudnia 
1936 r. Refleblwn-ci w inni złożyć sw oje oferty 
do dnir 11 grudnia 1936 r. do Za-r/ąWiu, gmach 
Starostw a w Mołodocznie pokój n r. 69

P r z e t a r g
Apteka C entrali Zaopatryw ania Instytucji 

Ubezpieczeń Społecznych niniejszym  ogłasza 
przetarg ofertow y na dostawę w- W ilnie w  ciągu 
1937 roikiu skrzyń kolejowych z drzewa sosnowe 
go i skrzynek pocztow ych z klejonki. W arun  
kr techniczne oraz przybliżoną 'lość skrzyń za
interesow ani nioga otrzym ać w Aptece C entrali 
Z aopatryw ania, W ilno, ul. W ęglowa 12.
. Term in sk ładania pisem nych ofert u p lrw a  

w dniu 10 grudnia 1936 r. o  godzinie lO w po- 
! łuonie.

N e iw y M )  fism, oparty na sztuct skonfiskowane, w Cl S. fl.

ICH T R O JE
H  

E  
L  

M

li W roi. główn r Mirlam Hookins, Mene Oberon i Joel Mc Crea 
*  II Mad program: ATRAKCJE i AKTfJALlA,

c

M

f
%

O

Wstrząsejący
film s z p i e g o u s f r j

SUZY
przewyższający wszystko 
do tąd  w idziane

(NtebezpieczeAstwa 
nocy paryskiej)

W roli giów nej czarująca, uw o
dzicielska Jean H A R L O W ,  
oraz dw óch pięknych am antów  
Fr. T 0 N E i Gary G R A N T .
Dzieje kobiety - szpiega, której 
ideałem  była M ftłfl HflrRl.

Kino M A R S
Oatrw iram łką 5 |

P 2 I ł  I

MAŁY
Milionowe arcydzieło film ow e

KROL
W ro lach  głównych: Vlctor Mc aglen, Ereddi Barthrilomew, Glorf i STUART

O lśniew ająca wystawa. — — — Tysiące statsstów . — -  — niew idziane do tąd  sceny
Nad prog tam : DODATKI ń UZYCZME i flKTCJflLlfl

L U X ;  tych dniach! Burzliwe Zycie najsłynn iejszego korsai za śwtaia-
Superfilm  n iezapom nlan łC h wrażeń i em ocji Kapitan fi JJOD

06MISK01 f l d n l l  D Y M S Z A
S i r  ANTEK POLICMAJSTER
r ó d  prog-am  lodatlu dżw iąko» >. Pucz. o g. 4, w niedziele i św o g. ?  pp.

^  H L jGDY
ZaJTaHaNIA HĘ PA f i l  
NAD YfYEOREM PU

zwraca się Pani zawsze Jo znanej bu< 
ćzqeej zaufanie marki. Diafego stary 

ale jawsze młody puder Abarid bę* 
dzie Pani słałym przyjacielem Wiele  
la ł doświadczenia i pracy naszego 
laboratorium dało nam pudei b< rża-J. 
nych szkodliwych domieszek, przy* 
gotowany z produktów w y łą c z n ie  
i o ś lin n ych

U D E R
.Ia R '-0

P E k F E C T i O N

MflD PROGRAM 
Atrakcje

JO SPZEOANIA
kreaeik

v Jobrynj słaiue, 
uli. Popławska. 21 m  11

S P R ZE D A M
tam o  kilka bi ardów  
większych używ anych 
.P iiam idko* . DowiezieC 
się: Trocka 7, ow ocarni!

O K A Z Y J N I E
spizedam  Komplet 

mebli klubowych 
SenatoisK a 19-—1 

(rtn tokol)

Dyrekcja Lasów Państwowych 
w Wilnie tS lk^

ul. Wielka 66, telefon 12-53
ogłasza na dzień 15 grudnia 1936 r. o godz. 12-ej w łokciu 
Dyrekcj. przetarg ustny oraz za pomocą ofert pisemnych na 
sprzedaż dłużyc i kloców sosnowych i świerkowych cięcia 
1935— 37 w niżej wyszczególnionycn nadleśnictwach

>>
Rodzaj

ilość
-a | N adleśnictw o Leśnictwo drew na Uwagi

. cn drew na do sprze
*— OZ  r daży r r s

1 M iędzyrzecze Porudom ino sosna ca 78C ■a
2 ■ świerk . 22C O .

“ co
3 * Gira sosna . 1200 a * !  ‘
4 » świerk . 700

uo  s
5 • Zwierzyniec sosna .  200 U ■£■
6 • św ierk .  80 MA <A

O o
7
8

*
m

Ligojnie sosna
świerk

. 1300 
.  10C

rz  c
gp a

9 • Krzyżówka sosna . 1500 ‘O -a
10 • świerk . 100 J e
11 Inklaryszki całe N-ctwo sosna . 650C O o
1? • świerk . 1000 P3 co
13 (Jsza * sosna .  6000 5 -co
14 św ierk . 3000 N 04

15 Lida m sosna . ^OO SJ b*

16 » ■ świerk .  200 o —
17 Kiena Rukojnie sosna .  190 |  2
18 ® świerk . 260 ąj
19
20

n

0
Zaczepka sosna

świerk
* r o o  
. 160 *  ^

21 • D w orzyszcze sosna „ 2330
n

3 E
22
23

M
Nowa-W iiejka Taw riańskie

świerk
sosna

.  soo 

. 1000 a  ^  
°  -r24 • świerk . 100 8  SCtJ*

25 m Rubionkowskie sosna . 1-540 %  c
26 0 * świerk . 250
27 • O siennickie sosna . 320 CAo
28 • ł» świerk . 1700 r;

G D Z I E  T O
gfrzyby —  Dnrowiki, 

ra&śe w-nie9 'kg. 2.56„. 
3.40, 4 70, 5, 5.50, fc, 
6.-50, 7, 7.50, 8 i -za 
pęczki, od 9 zł. Masło 
sołone 2.60. Miód lo-cz- 
■TJ)C7' 1.60. Ser litewski 
o  ułepospoUttej jak-ośei ■ 
na główki 1.50 i 1.6£, 
oraa. nazlzww.z. grzyby 

ablom-c ikg. 1 izł
u ( zera ińnkiege 

W ileńska 42.

Śniegowce,
kalo-ze, deszt ’Owces 

wojioczki, w łasna 
sryt*óm ia obuw ia 

W NuW tCKł 
W ilno, W ielk.' 30 

Ceny ia b ryczne n isk ie

Polski SkI«p
p!śrtienro-galrnferyjnyę 

i zabawek 
E. MnCCWIC7.0W.^ 

lino Wileńsko 2?  
Ceny niskie.

DOSTAW

Zaurman
choroby we leryczna. 

rkó* ne 1 moczt ptciowc 
* topena 3, taL Nt-V 

Przy m. od 12—2 1 4—ff

A P M M M EA
M a r j a

Laknerowe
Przyjmuje od 9 r. dfl 7 wy 
i l  J J u  u* w i s — IIJ
kn OH»rr>e| iob. Sadcij1

W orertach należy podać cenę !oco las w stanie wyro
bionym. Cena wywoławcza zostanie zapodana przed rozpo
częciem ustnego przetargu. W arunki przetargu oraz wzór 
umowy są do pizejrzenia w Biurze Użytkowania i Zbytu Drew
na Dyrekcji. Dyrekcja zastrzega sobie piawo zmiany i'cści 
drewna w poszczególnych jednostkach przetargowych i wy
elim inowania tych jednostek.

W itno, dnia 27 listopada 1936 r.
DYREKCJA LASÓW PAŃSTWOWYCH 

w W i l n i e

ł H I M M L  k

N, Brzezina
duąalirż łeciniczy 

i e łek try zac l*  
ni. r td z k r  r r .  22 

(Zw ie-ryniec)

S Ł U Ż Ą C A
posmAuje pracy. 

L I  Za walna 3—17.

Pracy poszukuje
młoda, bardzo zdolne*

krawcowa
Oftrsy nadsyłać do ad- 
min‘stracii .(luriere W.*" 

pod .Kra wcowa“

UDZIELAM

LEKCYJ
w sakreai* *ia '»n»L 
*yn» * hzykł.,
chemii 1 «n«-*-!melykł.

Jo edniii 
•Kerieri WTrńiLi^,*'

■ >od '*Sol b ii*

KCJA i ADMINISTRACJA; 
acja o u i  *4 f, •* /,-

Wiluo, Bisk. B aauankiego 4. Teletouy: Redakcji 79, Administr W. Reoaktor naczelny przyjmuje od g. 2—3 ppoł. Sekretarz redakcji p*-syj nnje od g. 1- 
~3 ‘/, ppot RękopłaAw Redakcja nie zwraca. Dyrektor wydawnictwa przyjmuje od g, 1—2 ppoł. Ogłoszenia ’** przyjmowani «J godz- * ,/»“"4*/, t 3—i  
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